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przekazem pocztowym.

K r a k ó w ,  13 listopada.
W Europie coraz głośniej rozlega się szczęk 

oręża, coraz liczniejsze zastępy młodzieży stają 
pod bronią, umysł ludzki wvsila się na coraz no­
wsze wynalazki wojenne u ludy upadają po i cię­
żarami, jakie na nie nakładają budżety wojskowe. 
Mimo to nie brak cum onycn zapewnień poko­
jowych a rządy karzystają z każdej sposobności, 
aby oświadczyć, że n.uZego więcej me obawiają 
się jak wojny, niczego więcej nie pragną jak po­
koju.

Mimo odnowienia potrójnego przymierza i wy­
cieczki niemieckiego cesarza do A n g l i i ,  mimo 
hałaśliwych uroczystości w Kronstadzie i niemal 
ostentacyjuego pomijania B e r l i n a  przez cara 
w dwukrotnym przejeździ przez N i e m c y ,  nie 
brakło w ostatnich dniach zapewnień, że pokojo­
wi europejskiemu nie zagraża żadne niebezpie­
czeństwo. Lord S a 1 i s b u r y, rozglądając się po 
horyzoncie politycznym, nie znalazł na nim na 
wet najmniejszej chmurki a prezydent włoskiej 
Rady ministrów wyraził nadzieję, że Bóg me Je 
puści, aby w Europie wybuchła wojna. Angiel­
ski mąż stanu uwaŻŁ że E u r o p a  zajętą jest wy­
łącznie współzawodnictwem na polu przemysłu i 
odnowieniem traktatów handlowych a margrabia 
R u d i n i wypowiada tendencyę, utrzymania wy­
datków ua wojsko w skromniejszych rozmiaiach 
i wyrzeka sięzaciągauia nowych pożyczek

Po cóż więc te armie niezliczone, po co te ciągłe 
wyścigi w udoskonaleniu uzbrojenia, po co te 
ogromne wydatk, na celt wojskowe ? Jeżeli rze­
czywiście na horyzoncie politycznym nie ma ani 
jednaj chmurki, jeżeli p. R u d i n i  n m rylko wie­
rzy ale zaręcza, że monarchowie przejęci są du­
chem umiarkowania i mądrości, to dlaczego nie 
przystąpić do natychmiastowego rozbrojei ia a 
przynajmniej zaprzestać dalszego pomnażania nił 
zbrojnych i wydatków na cele wojenne?

W zapewnieniach pokoju, jakie słyszeliśmy % 
L o n d y n u  i M e d y o l a n u ,  łatwo dopatrzeć 
zbytniego optymizmu czy przesady. Jest w nicn 
prawda, ale nie cała, i grubo myliłby się ten, 
ktoby na usypiających słowach wymienionych mę­
żów stanu budował m dzieję trwałego pokoju.

Wprawdzie wszystkie mocarstwa składają przy­
rzeczenia pokojowe, ale nie wszystkie przyrzecze­
nia są zarówm szczere. Brak dostatecznego przygo­
towania, przykre położenie finansowe, wewnętrzne 
-kłopoty i brak zaufania we własne siły lub odoso­
bnienie zmuszają do tych przyrzeczeń nawet Rn- 
syę, której zaborcza polityka i wielko-słowiańskie 
zapędy stworzyły sprzeczność interesów i Franeyę, 
W której myśl odebrania Alzacyi i Lotaryngii nie 
wymarła i zdaje się nie wymrze nigdy. Tym przy­
rzeczeniom dziś wierzyć można, ale dziś tylko 
i to nie na długo. Widnokręgu politycznego w tej 
chwili nie zak-yły groźne chmary, ale w oadale- 
niu słychać burzę, która nadciągnąć może, a nawet 
nadciągnąć musi, gna ją bowiem ku nam nieubła­
gana konieczność.

Dziś jeszcze mógł rząd wspólny w Austryi od­
roczyć część nowych wydatków na wojsko, choć 
nie mógł powstrzymać podwyższenia budżetu wu- 
jenuego i powiększenia poboru rekruta, ale czy 
następne wypadki nie staną w poprzek zamiarom 
rządn oeiczędzania finansowych sił społeczeństwa, 
czy w następnym roku nie będzie potrzeba no­
wych wysiłków, tego nikt dzisiaj przewidzieć me 
może a wprowadzałby w błąd społeczeństwo ten, 
ktoby je o tern zapewniał.

Dopiero z całą otwartością skreślił cesarz anstry- 
aeki obecną sytuacyę polityczną. Wierzy on w 
chwilową szczerość zapewnień pokojowych i nie 
widzi przed sobą widm * krwawej wojny, nie może 
jednak zapewnić, aby obecna sytuacya była stałą, 
aby pokój był zapewnionym nie tylko na chwilę 
ale i na dłuższą przyszłość. Niebezpieczeństwo 
nie minęło jeszcze, a więc i ciężarów uchylić nie 
można. Chwila zupełnego uspokojenia, chwila roz­
brojeni a jeszcze bardzo daleko, ale monarcha

wierzy, że ona nadejdzie. Ozy jej nie będzie trze­
ba okupić wielką krwawą ofiarą, o tem w mowie 
cesarskiej nie zn-yduieray wzmianki. Ułożono ją 
z wielką przezornością i unikano wszystkiego, co 
mogłoby zaniepokoić rządy ościennych krajów 
lub ipinię publiczną. Nie było zatem w mowie 
tronowej miejsca na rozwiązanie tego pytania. 
Nie wątpimy, że szlachetny monarcha pragnie 
rozwoju ekonomicznego i duchowego ludów zje­
dnoczonych pod jego berłem, ale czy jogo wola 
wystarczy, aby usnnąć raz na zawsze sprze­
czność interesów, ktOra krwawe zawikłania czytał 
nieuniknionemu Rosya nie przestanie nigdy dążyć 
kn B o s f o r o w i  a A nstrya nie może zaniechać 
obrony interesów swoich na półwyspie bałkańskim. 
F r a n c y  a nie porzuca myśli rewanżu a N i e m- 
ey  nie zdradzają gotowości oddania zdobytych łu­
pów. Pokojowe rozwikłanie tych sporów est nie­
mal wykluczonem i trzeba będzie chyba iść przez 
piekło wojny do nieba pokoju nie takiego, jakim jest 
dzisiejszy pełen grozy pokój pod bronią, ale praw­
dziwego pokoju, którego nie zakłóca obawa o ju 
tro. Taki dopiero pokój będzie błogosławieństwem 
ludzkości i taki pokój może dopiero być podsta 
wą rzeczywistego rozwoju na polu ekonomieznem 
i cywilizacyjuem.

M o w a  x > o a X e t

dra Augusta Sokołowskiego
wypowiedziana w Jebie poselskiej prsy rozprawie 
nad budżetem ministerstwa oświaty dnia 6 li­

stopada.

(Dokoi ozenie.)
Mówiono dalei wiele w tej wysokiej Izbie o zna 

czeniu nowego rozporządzenia miniwteryalnego, 
które się odnosi do ograniczenia nauk klasycznych 
w naszych szkołach średnich. Ja  wprawdzie je­
stem ukźe tego zdania, że owo rozporządzenie 
może sprowadzić pewne nproszczenie nauk kia 
syoznyeh i zmniejszyć cokolwiek wymagania, ja­
kie w zakresie języków starożytnych dziś istnieją, 
pragnąłbym jednak, aby ono było punktem wyj­
ścia do ogólnej reformy studyów gimnazyalnych. 
(Oklaski.)

W ogóle mniemam, że u nas za wiele uczą, 
a młodzież za mało stosunkowo z tego korzysta. 
(Tak, tak!) Więcej zwraca się uwagi na ilość, niż 
na jakość materyału naukowego (tak, tak) a wsku­
tek tego wyrabia się u młodzieży pewien rodzaj 
encyklopedyzmu, połączony z lenistwem myśli, 
które często wyradza się w bezmyślność. (Oklaski.)

W zakresie nauki geograficznej n. p. męczą 
uczniów wiele pionowem wyniesieniem i podzia­
łem lądu azjatyckiego, gdy równocześuie ci sami 
uczniowie nie znają właeUfcj ojczyzny. Przez trzy 
półrocza niemal traktuje się geografię monarchii 
austryacko-węgierskiej a jednak rezultat nie od 
powiada wcale ilości czasu, poświęconego na tę 
naukę.

Pedobnie ma się rzecz z nauką historyi po 
wszeennej, gdzie znajomość dziejów najnowszych 
prawie całkowicie jest pominięta, bo czas, prze­
znaczony na nauczanie historyi w stosunku do 
materyału naukowego jest za krótki. Uważam 
przeto dalsze ograniczenie materyału niefjiko w 
zakresie nauk klasycznych lecz także i w innych 
przedmiotach za potrzebne i konieczne, szczegól­
nie w szkołach średnich galicyjskich, gdzio ilość 
godzin jest wyższa niż w innych zakładach austrya- 
ckich Życzyłbym sobie przeto, aby JE. w poro­
zumieniu z Sejmem galicyjskim, bo Sejmom prze 
cież zastrzeżono gł«s w tak ważnych sprawach, 
przedsięwziął gruntowną reformę szkół średnich 
w wskazanym wyżej kierunku.

przytera muszę powtórzyć to, co już podnoszo­
no w rozprawach podczas konferencji berlińskiej, 
że do spełnienia ualeźytego obowiązków, jakich

się wymaga od nauczycieli i młodzieży, potrzebne 
są następ mące rzeczy :

1) Zmniejszenie Sekwencji z  zakładach nau­
kowych i poszczególnych klas; ,cn ;

21 pedagogiczne wykształcenie nauczycieli;
3) polepszenie bytu nauczyoieli i stanowiska 

ich w ogóle;
4) Podniesienie i rozczerzenie ćwiczeń gimna­

stycznych.
Miałem już sposobność przy poprzedzające, roz­

prawie Budżetowej Wyrazić zdanie moje o tych 
żądaniach, a mianowicie domagałem się wtedy z 
naciskiem, aby w i aszych szkołach średnich za­
prowadzono obowiązkową naukę gimnastyki.

W odpowiedz, swojej oświadczył wredy pan 
minister, że ministerstwo postarało się już o za­
prowadzenie gimnastyki tako przedmiotu obowią­
zkowego we wszystkich szkołach realnych w Au- 
stryi. Wobec tego muszę oświadczyć, że nauka 
gimnastyki w ż a d n e j  szkole średniej w Galicyi 
nie jesi przedmiotem obowiązkowym i że życzy­
libyśmy sobie bardzo, aby pod tym względom 
nastąpiła pożądana zmiana. (Oklaski z prawicy.)

Co się tycz) pedagogicznego wykształcenia nauczy­
cieli to jest ono nietylko zadaniem uniwersytetów, ale 
takie i dyrektorów szkół średnich, szczególnie u 
nas w Galicyi, gdzie przepisy o roku próbn ym 
z powodu braku sił nauczycielskich wcale nie 
bywają przestrzegane. Dyrektorowie szkół śred- 
dnich jednak są tak bardzo zajęci pisaniną i czyn­
nościami administracyjnemi, że pedagogiczne kie­
rownictwo zakładu staje się dla nich prawie nie- 
możiiwem. Oprócz tego ich" położenie materyalne 
jest tego rodzaju, że nit zapewnia im wcale spo­
kojnej egzystencji. Dochody dyrektorów zmniej­
szyły się mianowicie Wskutek zaprowadzenia 
stempli przy opłacie taks szkolnych, a dodatek 
na pomieszkanie, jaki pobierają, iest nadzwyczaj 
mały I1 nas w Krakowie np., gdzie mieszkanie 
składające się z 3 pokoi, kosztuje co najmniej 
400 złr., otrzymuje dyrektor szkoły średniej 350 
złr. kwaterowego, przyczem odciągają mu ieszcze 
połowę dodatku aktywalnego. ( Słuchajcie, słu  
chujcte)

Nie można się więc chyba dziwić, jeżeli dy­
rektor, zajęty aaministracyjnemi czynnościami i 
obarczony troską o swój byt, z czasem wyrabia 
się na pilnego kancelistę, który układanie i od­
pływanie referatów uważa za najważniejszy swój 
obowiązek Jeżeli więc mamy myśleć o podnie­
sieniu nauki w szkołach średnich, to należałoby 
przedsięwziąć reformę w dwojakim kierunku: 
raz należy się postarać o dalsze ograniczenie ma- 
terra/u  naukowego, udoskonalenie w metodzie 
nauczania i przestrzegania ścisłe wymagań hy- 
gieny szkolnej, powtóre podnieść stan nauczy 
cielski ogółem pod względem materyalnym i spo­
łecznym.

Ale na tem n*e koniec. Najlepsze szkoły na­
wet mogą wtedy tylko wypełniać należycie swoie 
zadanie, jeżeli zakres ich działalności nie jest 
ograniczony- Trzeba mianowicie każdej jednostce 
dać możność obrania sobie takiego zawodu, któ­
ry odpowiada jej zdolnościom: Tymczasem nie da 
się zaprzeczyć, że podwyższenie opłaty szkolnej 
stało się waźn4 Przeszkodą dla rozszerzenia oświa­
ty pomiędzy uboiszemj warstwami społeczeństwa 
ogółem. Jestem Wprawdzie przekonany, że zu­
pełnie bezpłatna nauka jest u nas przynajmniej 
niedoścignionym ideałem, ale zniżenie opłaty
szkolnej uważam za możliwe i bardzo pożądane.

Wiadomo powszechn.e, tyjko rządy despo­
tyczne s*;? iai4 się przeszkodzić rozszerzeniu się 
oświaty, wprawdzie i u nas w Austryi był czas, 
gdzie postawiono zasady że „kierujące klasy lu­
dności nie powinny zbytkować nadmiarem wia­
domości;" był to świetny okres cenzury, która 
najsurowiej zakazywała tłomaczyć nawel... „prze_ 
miauy" Owidtgo.

przetrwaliśmy szczęśliwie te czasy, a obecnie 
jedyniu Rosya przedstawia obraz fanatycznej reak­
cji, która w ograniczaniu oświaty ludu najlepszy

widzi środek do utrzymania i wzmocnienia wszech­
władnego caratu. W tym celu żywioły dla pań­
stwa wrugie wyklucza się z uniwersytetów, a 
przez zaprowadzenie nadzwyczaj wysokich opłat 
szkolnych i ograniczenie liczby uczniów w zakła­
dach nauko wych trzyma się niezamożną młodzież 
zdała od korzystania z regularnej, szkolnej nauki.

W przeciwieństwie do tej metody ogłupiania 
mas ludu, jak praktykuje się w sąsiadującem z 
nami państwie, byłyby wskazane ułatwienia co 
do uczęszczania ucznif w do szkoły, zwłaszcza gdy 
szerzenie oświaty w najszerszych warstwach lu­
dności z państwowego i społecznego puLktu wi­
dzenia rzeczy, nigdy za silne n i za zbyt daleko 
idącem być nie może. (Oklaski s  prawicy.)

Jeszcze kilka uwag o szkołach przemysłowych. 
W sesyi ubiegłej przedstawiłem kilka postulatów 
co do szkoły przemysłów )j w Krakowie. Celem 
silniejszego zaakcentowania tego, co wówczas po­
wiedziałem, muszę obecnie wspomnieć, iż fre- 
kweneya *  tym zakładzie tymczasem tak się 
podniosła, iż z początkiem roku bieżącego muslo- 
uo otworzyć jeJnę paralelkę. Niestety musiano w 
tym celu wynająć lokal po za obrębem szkoły. 
Oprócz tego nie posiada ten zakład do tej chwili 
naukowych, wzorowych warsztatów, od któryeh 
przecież zależy w pierwszym rzędzie rozwój ka­
żdej szkoły przemysłowej, a żałowaćby należało, 
gdyby tak dobrze prowadzony zakład naukowy 
w pożytecznej swej działalności powstrzymywany 
był przez brak ubikacyj szkolnych. (Bardzo słusz­
nie ! i  praw icy)

Galicyjskie szkoły zawodowe w ogóle wyma­
gają większej pieczołowitości administracyi szkol­
nej. Wprawdzie muszę tutaj z pełnem uznaniem 
pewien postęp zaznaczyć w tym kierunku, lecz 
nie mopę pominąć milczeniem, iż kiełkujący w 
Galicyi przemysł szczególniejszego wymaga do 
swego rozwoju poparcia ze strony administracyi 
szkolnej. Tymczasem atoli nie można zapoznawać, 
iż kraj nasz na polu szkolnictwa zawodowego 
pewnego doznaje upośledzenia. Liczba sikół za­
wodowych w Austryi wynosi 116, a z tych jest 
69 szkół państwowych i 27 zakładów subwen­
cjonowanych przez państwo. Z tege jedrak wy­
padają na Galicyę tylko dw:e szkołj państwowe, 
podczas gdy n. p. w Czechach 37 (na 39) za­
kładów naukowych utrzymywanych jest zupełnie 
z funduszów państwowych. Upaństwowienie tedy 
szkół zawodowych w Galicji uwaiać należy za 
zupełnie usprawiedliwione żądanie naszej repre- 
zentacyi krajowej. Wątpliwości, jakie przeciwko 
temu podniesiono, są czysto-formalnej natury i 
łatwo mogą być u su n ię te .

Wreszcie wyrazić jeszcze muszę życzenie o uzu­
pełnienie szkoły zawodowej dla wyrobów z drze­
wa w Kołomyi i o założenie szkoły z.wodowej 
ślusarskiej i kowalskiej w Tarnopolu, gdyż Gali- 
cya wschodnia w ogóle skąpo wyposażoną jest 
w szkoły przemysłowe.

Moi panowie! Jeśli wszystkie te życzenia swe­
go kraju powtórnie tutaj omawiam, to nie czynię 
tego tylko w tym celu, aby spełnić sw ój poselski obo­
wiązek, lecz aby bronić interesww ogółu. Austrya 
jest państwem narodowych i cywilizacyjnych
przeciwieństw, których sprawiedliwe wyrównan:e 
i pogodzenie za najważniejsze zadanie każdego 
rządu uważane być musi. Im  więcej organa rzą­
dowe okazują zrozumienia i życzliwości dla spra­
wiedliwych żądań krajów i narodów, tem silniej­
szą staje sięjbudowa państwa, rem silniejszą staje 
się monarchia na zewnątrz i na wewnątrz. (B ra­
w o! Brawo!)-

Kongres pokoju.
Zaledwie zakończyła swoje narady międzynaro­

dowa pokoj owa konfereneya parlamentarna, a za­
częły się narady międzynarodowego kongresu po­

kojowego w Rzymie. Uczestnikami konferencji 
byli członkowie parlamentów, uczestnikami kon­
gresu są delegaci różnych stowarzyszeń pokojo­
wych. Cżel jest ten sam : doprowadzić do tego, 
aby zatargi międzynarodowe nie przez wojny, 
lecz przez orzeczenia sądów rozjemczych były 
usuwane.

Na kongres przybyło około 120 delegatów, 
między nimi są taLże niewiasty, jak baronowa 
Suttnerow* z Wiednia, jedna z głośniejszych aposto­
łek pokoju. Przyjęcie gości przez reprezentacyę 
miasta Rzymu było okazałe. Zgromadzonych 
w wielkiej sali radnej na Kapitolu przywitał 
w 'mieniu burmistrza radca B o n a c i szumną 
mową, w której nie brakło uwag o usiłowaniach 
papioża w celu odzyskania władzy świeckiej.

Tymczasowy przewodniczący, senator B o n g -  
h i w inuwm zagajającej wyraził niepłonną na- 
lzieję, że pomy1 f załatwiania międzynarodowych 
zatargów przez sądy rozjemcze mimo wszelLch 
powątpiewań , wątpliwości i szyderstw teraźniej­
szych zdobędzie sobie powszechne uznanie. Po­
stęp humanizmu jest widoczny Wojny toczą się 
obecnie więcej po ludzku, bo pierwszą troską na 
pobojowisku iest opieka nad rannymi. Namiętno­
ści, wzburzone zbyt wygórowanem uczuciem na­
rodowości, umilkną szybko, a prawda i rozsądek 
odniosą tem świetniejsze zwycięstwo. P o k ó j  
n i ,e j e s t  b y n a j m n i e j  u t o p i ą .  Ideały, ja- 
kiemi ludzkość przejmowała się w toku wieków, 
w początkach swoich były zawsze wyśmiewane 
jako utopie, a mimo to zdobyły sobie uznanie i 
zwycięstwo. „Któż — rzekł mówca — u czaeie 
Nerona myślał o zwycięstwie chrześcijaństwa, 
któż w czasie rozkwitu feudalizmu myślał o mo­
narchiach wojskowych? Któż w siedemnastym 
wieku przewidywał wybuch rewolucji francu­
skiej ? Ideał jednego wieku stajt się zawsze czy­
nem w następnym. Przeto pracujmy dla urze- 
ezj wistnienia naszego ideału dzielnie i z otuchą. 
W dwudziestym wieku stanie się on niewątpliwie 
czynem i uszczęśliwi ludzkość.*

Po tem przemówieniu zabrała głos baronowa 
S u 11 n e r wśród powszechnej i naprężonej uwa­
gi. „Jest nas mało — mówiła — bo nasze sto- 
warzyszeu i spokoju są dopisro w zawiązku. Fakt, 
że nasze stowarzyszenie w Wiedniu zastąpione 
jest pr-ez osobę, niemąjącą żadnego charakteru 
urzędo' iego, przez skromną niewiastę, niechaj 
Was nie zasmuca. Gdyby kierownictwo ruchu do­
stało się w ręce jakiego poważnego męża stanu, 
moglibyście myśleć, że powodzenie należy przy­
pisać raczej jego osobistemu wpływowi, niż pra­
gnieniu pokoju. — Jak g Izieindziej, tak samo i 
w Austryi umysły są przeięte gorącem pragnie­
niem, aby zakończyć raz okres gwałtu, w którym 
żyjemy — i utorować drogę oświacie, któraby 
stosunki wzajemne między państwami uregulowa­
ła wedle prawa sprawiedliwości. W Austryi 
sprawa pokoju znalazła już wcześniej wy mownych 
rzeczników". — Tu wymieniła Suttnerowa F i  sch­
li o fa, który już w r  1875 pisał rozprawy o roz­
brojeniu, dalej A d l e r a ,  który jeszcze wcześniej 
podniósł myśl o międzynarodowych sądach rozjem­
czy ch, Carneri’ego, ks. Starhemberga i innych. — 
Na końcu swej mowy oświadczyła Suttnemwa, że 
stowarzyszenia pokojowe w Austryi mają wyłącznie 
humanitarne cele. Gdyby w kongresie miały za­
paść uchwały treści politycznej, wówczas delega­
ci austryaccy usuwają od siebie zawczasu wszel­
ką za to odpow iedzialność.

Mowę tę wypowiedzianą śmiało przyjęto po­
wszechnie z w lelkiem uznaniem i gorącemi okla­
skami.

Następnie przemawiali delegaci innych państw— 
poczem przystąpiono do ukonstytuowania biura. 
B o u g b i  przez aklamację zoscał wybrany prze^ 
wodnLzącym, na zastępców powołano jedenastu 
delegatów różnych krajów, a między nimi baro­
nową Suttnerową.

ZAPISKI LITERACKIE.

ZOFIA KOWŁRSKA: P o  w i d i i  War-
szawa, nakład Gebethnera i Wolffa. 1891 rok.

Do znanego aforyzmu, iż każdy naród posia­
da taką literaturę, na laka za ruguje,* należałoby 
drobną wprowadzić zmianę. Odpowiedzialność jest 
tu niesłusznie składana wyłącznie na barki na 
rodu. Część iej powinna spaść przedewszystkiem 
na ramiona dziennikarskie. Bądź-co-bądi, dzien­
niki kształcąc smak publiczności, przygotowują 
sobie takich czy te 1 nitów, jakich mieć pragn^ i a 
zarazem narzucają talentom średniej naiary po­
niekąd drogę, po której bez tego bodźca może 
nie poszłyby wcale.

Jeżeli też dziennikarstwo. sKąpiąo W imi§ 
oszczędności prac oryginalnych, z»tewa ogół czy­
tający powodz.ą tanich i licbych tłomaczeń, część 
tego ogółu uczy się obywać doskonale bez obra­
zów swojskich. Zainteresowana wreszcie losami 
francuzkich rrsrgrabianek i angielskich ladich pu­
bliczność narzura upodobania swoje piórom 
mniej silnym 5 mniej samoistnym.

W ten sposób powstaje u nas cały szereg po 
wieść’, noszących na sobie wybitne o b c e  cechy. 
Esteja tworzy |e eon amore, bo podobno nie zna 
własnego społeczeństwa; prace też jej czynią wra­
żenie tłomaczeń, wykrojonych żyweem z jakiegoś 
Fam ily B tra ld ’u. P. Kowerska jakkolwiek dale­
ka od egzotycznych Krajobrazów, mnoży także

liczbę powieść1, które dziwnie aneieluką twór­
czość przypominają.

A szkoda; wielka nawet szkodaf Talent to bo­
wiem, który pomimo braku wszelkiej reklamy, 
własną tylko, wytrwałą pr«e% i zasługą, dźwiga 
8 w £ *rę i zdobywa sobie uznanie. Autorka, 
zuala od wiru świata, w cichem lubelskiem swem 
ustroniu, obserwuje ludzi najbliższych, tworząc 
na kanwie jch 4yc]-a p0Wjeó(< za powieścią. Ka 
ida z nich jest dobrą, każda odznacza się formą 
coraz bara: ej wJrobioną; lecz dzięki może te 
m u , ii spokojne istnieuie wiejskie nie przedsta­
wia wstrząsających wyj,a<jków i nie rozbudza 
wyobraźni, każdej z tych powieści brak drama­
tycznego nerwu, bra< temperanae[UU j ^jjy jo .  
czą się czysto, poprawne, jak /orla, w granitowe 
njęta hrzsgi, leci jak olu równi,,^ v  pichyni 
“w zin szmerze monotonne, nużące i tak dłu» ie... 
tak długie... że ujścia ich do morza hym enu, a 
więc końca, dojrzeć często ni® można.

Ta rozwlekłość wreszcie, zbyt żywo angielskie 
przypominająca autorki, to przeciążenie szczegó­
łami i brak siły, brak skopania i temperamentu 
pisarskiego, są jtdynbmi wadami, w powieściach 
p, Kowerskiej. Łajcie im moc wstrząsania ser 
c.em iudzkiem, dajcie możność odtwarzania głę­
bszych namiętności i uczuć porywających, a sta­
ną na wyżynach, do których, pomimo całei po­
prawności , sięgnąć dziś nie są w stanie.

Niedawno czytaliśmy^liczną sielankę, Dz udzię, 
dziś, doskonałą psychohgią niektórych postaci, 
zachwyca nas Itózia. Obie jednak są blade —

tak blade, jak gdyby na nieuleczalną anem ię 
chorowały. Gdybyż choć wybuct szczerej poezyi 
krey. żywiej poruszył w ich żyłach!

Rózia Korska bogatą je s t  sierotą j posiada dwie 
wybitne cechy charakteru. Pierwszą stanowi na­
miętne zamiłowanie oraz'jniezwykły talent do ma 
zyki, drugą bezgraniczna ufność do ludzi, z ró­
żowym optymizmem połączona- Wszyscy są w 
przekonaniu jej dobrzy i szlachetni, a pieśń do­
statecznie drobne trudności żyda nagradza,

Na horyzoncie j eJ też jedna tylko istnieje 
chmurka. Jest nią brat Mieczysław, w którego ręku 
spoczywa cały posag Rózi, Człowiek ten, marzy­
ciel j-ik ona, iJealicta niepraktyczny, a powołany 
w roli mężczyzny-, do życia CŁJnnego, rady so- 
Die z niem dać ii?  może. Ożeniony z kobietą zi­
mną, zalotną i odpychającą dla niego, a żądną 
zbytków, Mieczysław rujnuje się, dzięki jej wyma­
ganiom i własnemu lnedołęztwu.

Zamieszony nad krawędzią bankructwa, wciąga 
w nie Kózię i cały j ej p0sag traci. Na szczęście 
umiera iej ciotka, ponowną dziewczęciu zapisując 
fortunę. Rózia więc może dalej nie wiedzieć o 
niczem, może żyć z pieśnią, kwiatami i ukocha­
n y m  fortepianem. Ciasny ten zakres wystarcza 
jej tetu więcej, iż równocześnie w sercu jej roz
brzmiewa pieśń inna, pieśń °zczęścia i miłości. 
Sąsiad Mieczysławów, p. Władysław Rażyński, 
prosi o rękę Rózi, budząc w jej duszy nieznane 
skarby poezyi i uczucia. Nie zraża jej nawet proś­
ba narzeczonego, aby nie podpisywała na brata 
żadnych zobowiązań, nie zraża dwuznaczna zaży­

łość m iędzy nienawidzącą ją  bratową a pięknym 
Rażyńskim.

Zasłona z ufnych oczn Jftuzi zostaje zdartą w 
brutalny dopiero sposób. Mieczysław, ze swemi 
wieczyste tri spekulacjami, rujnuje ją po raz drugi 
doszczętnie, żona zas jego odbiera jej narzeczo­
nego, do którego dawniejsze miała prama.

Rózia wyzuta ze wszystkiego, aie traci ieszcze 
uiności swej i słodyczy, lecz z wiarą w ludzi i 
życie zostaje nauczycielką, a pracując ciężko na 
kęs chleba, wspomaga brata dopóty, aż wyczer­
pana. w ciężką zapada^ chorobę.

Tu, — wszak państwo pamiętacie historyę 
kopciuszka i wszystkich cnotliwych miss angiel­
skich które nieodmiennie za bogatych wychodzą 
lordów? — tu poznaje ją sławny, rozumny, mo 
żuy doktór, profesor uniwersytetu, jedna z gwiazd 
europejskiego rozgłosu i, zachwycony tylu cno­
tami. w nagrodę wszystkiej cierpień, prowadzi 
ją w tryumfie na ślubny kobierzec.

O, życie! czemuż w wyobraźni autorek °®a' 
niasz twe ciernie wieńcami z róż i mirtu? cze­
mu, takie nieubłagane twarde w rzeczywistości, 
tam, w kraju ich wyobraźni, ciągle jeszcze w siel­
skie bawisz się niespodzianki? Dia czego, za­
miast karmić nas bezlitosną twą log1 % kryją ją 
w ckliwe cukierki pasterskiego sentymentalizmu ? 
gdzie niewzruszona prawda twoja, a kto im dał 
prawo do krzy wienia jej w sztuce?

Bozia p Kowerskiej ma jedną, przepvsznie 
wystudyowaną postać — to Mieczysław Korski, 
ów rolnik-marzyciel, bezradny, obliczający wiecz

nie fikcyjne zyski przyszłości, goniący za gro­
szem, dumny i irażliwy wobec równych, pokor­
ny wobec żony i lichwiarzy, — impet/k, pory­
wczy a bezsilny, mgralnje i fizycznie. Typ ten. 
typ upadku i rozstroju, wzięła autorka niezawo­
dnie z życia, a złożyła drobnemi, subtelnemi ry­
sami, w całość doskonała.

Bez zarzutu również jest odtworzenie pełnego 
prostoty charakteru Rózi, aż do chwili owej 
opatrznościowej nagrody za prawość i b i e r n ą  
zacność, w postaci sławnego, a bogatego doktora. 
W ogóle, kobiety pani Kowerskiej, to owe słod­
kie synogarlice, które (zarówno Dziadzia, jak 
Bósia) nie pragną nigdy niczego więcej, i ad 
szczęśliwe dobicie d > portu małżeństwa. A da­
lej’? Dsloj niechaj już mąż o wszystKiein myD. i ; 
wtzak na to dał mu Pan Bóg silniejsze barki 
i tęższą głowę. Gdyby zaś mąż teu, jak Mieczy- 
sław, r.ucił rodzinę w otchłań nędzy, no... no, 
to znajdzie się jakiś doklór opatrznościowy, który 
ją  wyratuje.

Powitść tonem spokoju1 m, techniką 1 objek- 
tywizmem pewnym, oraz" poprawnością języka, 
góruje nad innemi, a jeduak... wrażenie jej szyb­
ko zaoiera się w pamięci, jak krajobraz, który 
ani właściwym wyrazem, ani barwami żywemi 
oka naszego przykne nie um iał.

Anatol Krzyżanowski.
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Sprawa polsKa na kongresie  
pokoju w  Rzymie.

Kongresowi pokoju, którego obrady wczoraj 
otworzono, przedłożony został za staraniem hr. 
Władysław a K u l c z y c k i e g o  m e m o r y a ł w  
s p r a w i e  p o l s k i e j .  Memoryał zredagowany 
w języku francuskim obejmuje 20 stronnic bite­
go arulcu. Na czele znajduje się napis: »M e-
m o r  T a ł  w s p r a w i e  P o l s k i ,  p r z e d ł o ż ą  
n y  k o n g r e s o w i  p o k o j u  w R z y m i e  w li 
s t o p a d z i e  1891 ro k u ."  W memoryile tym 
przedstawiono krótki rys dziejów naszych do Unii 
lubelsLiej, „która nie orężem i żelazem , ale ser 
cem 1 uczudem, jednomyślnością i zrozumieniem 
wspólnego interesu skojarzyła trzy państwa w je- 
dnę całość pod hasłem: „ w o l n i  i  t  » n j mi ,  
r ó w n i  z r ó w n y m i . "  Konstytucja 3 maja — 
powiada memoryał, przechodząc w dalszym ciągu 
ważniejsze momenta z dzirjów Polski — rozwinę­
ła tę myśl i Polacy nieustannie do dnia dzisiej­
szego głoszą, jak apostołowie, hasło wolności i 
równości.

Dalej przedstawia memoryał prześladowauie 
narodu polskiego od rozbioru do dnia dzisiejsze­
go, a w szczególności w zaborze rosyjskim, gdzie 
ani mówić, ani nawet modlić się p° polsku nie 
wolno. Rosya zgwałciła i nieustannie gwałci nie- 
tylko prawa narodowe, alo ia* e t uchwały kon­
gres wiedeńskiego z r. 1815, na którym car 
Aleksander I wyraźnie się zo bo wikłał zachować 
Polakom wszystko to. co im drogie, to jest mo­
wę ojczystą, religię i t. d

W drjgiej części opisuje memoryał zupełnie 
wiernie i prawdziwie prześladowanie religijne na 
Litwie i Ukrainie za Katarzyny II, Aleksandra I, 
Mikołaja, Aleksandra II  i III Wymienia po na­
zwisku miejsca, gdzie mordowano kobiety, dzieci 
i starców za to, że się nie chcieli wyrzec wiary 
ojców i przyjąć prawosławia. Fakta popiera me­
moryał datami historycznemi, wymieniajauj zara­
zem dzieła historyczne, w których fakta te są 
opisane. Wylieza zbrodnie, jakich dopuścił się 
rzą 1 rosyjski na bezbronnym polskim narodzie od 
roku 1861 do 1863/4. Tutaj mamy cyfrowe przed­
stawienie liczby Polaków powieszonych, rozstrze­
lanych, wywiezionych na Sybir, uwięzionych w cy­
tadelach; mamy cyfrowe wykazy zniszczonych 
majątków, wygnanych z zagród ojcowskich wło­
ścian itd. Mimo przeszło stu-letniego męczeństwa 
wydała Polska mężów wielkich, którzy nauką, 
rozumem i sztuką zadziwili świat i zajęli pierw­
szorzędne stanowisko w świecie naukowym.

W końcu wzywa memoryał ludzi szlachetnych 
i miłujących praw dę, by nie wierzyli tym rzą­
dom i ich płatnym organom, które głoszą, że 
wszystko co Polacy mówią, jest nieprawdą, że 
Im się tak źle nie dzieje.

Memoryał końezy się prośbą i wezwaniem do 
członków kongresu, by r a c z y l i  p o r u s z y ć  
s p r a w ę  pol s j ką ,  j a k o  s p r j a w ę  s ł u s z n ą  
i s p r a w i e d l i w ą .

Na memoryale wręczonym kongresowi wyci­
śnięto jest pieczęt, przedstawiająca Białego Orła, 
iw  Michała Arehanioła i Pogoń.

Cały w ogólności momoryał jest trzymany 
w tonie ip tk a jn y n  t ■pewałhytn i i-oLs wrażenie 
ze wszech miar korzystne Jako dowód usposo­
bienia pewnyeh sfer we Włoszech w sprawit 
polskiej, przytaczamy poniżej list sen a to ra  T a n -  
c r e d o  G a n o n i c o ,  wiceprezesa kasacyjnego 
sądu w Ezjmie, wielinego przyjaciela Adama 
Mickiewicza i całego polskiego narodu, przęsła 
ny Władysławowi hr. Kulczyckiemu po od 
czytaniu „memoryału". List ten w do Townem 
tłoma zisniu z oryginału włoskiego opiewa, jak 
następuje:

Zacny P a n u  Hrabiol
Zmuszony nieprzewidzianemi okolicznościami wyjść 

z Senatu przed godziną, w której mieliśmy się wi­
dzieć, ze względu na nagłość potrzeby wydrukowa­
nia pańskiej bro szu ry , pozwalam sobie przesłać Pa­
nu na piśmie wrażenia moje.

„Powiem przedewszystkiem, że czytałem ją z naj- 
żywszem ząjęciom i wiele w niej znalazłem szcze­
gólnych wypadków, o których miałem tylko niedo­
kładne pojęoie, a wszystko przedstawione tam z wiel- 
kiem życiem, z wielką eiergią.

„Sądzę, że podanie tego memoryału kongresowi. 
b ę d a i “ u ż y t e c z n e  d l a  o d n o w i e n i a  w spó ł­
c z u c i a  d l a  w a s z e j  n i e s z  o ■ ę ś l i  w e j Oj­
c z y z n y .  Ale ponieważ m m ortradum  to było zra­
zu napisane dla zjazdu dyplomatów, to teraz po- 
dająo go zjazdowi mężów politycznych, zgromadzo­
nych dla teoretycznej dyskusji zdaje mi się, że 
wypada najbardziej uwydatnić myśl, iż  o d b u d o ­
wa/ ni e  P o l s k i j e s t j e d n ą  z n a j t r w a l s z y c h  
r ę k o j m i  e u r o p  ej sjk i e g o p o k o j u  i że p r z e ­
to k w e s t y a  t a  o b c h o d z i  w a i y s t a i e  pań, 
s t wa  E u r o p y .

, Życzę, aby wasz jęk boleści znalazł odgłos w du­
szach ozłonków kongresu. Będzie to zawsze kro­
kiem wcVe niepostednej wagi. Tak jak w podzie­
miach Wwwehł, m p m r e f  Osty pamiątkowych i b ła­
galnych modłów wśród grobów królów i sławnych 
itęiuw polskich, « z l a c h e t n y  t e n  n a r ó d  n i e  
p r a t s t i j e  ż yć  w k a t a k u m b a c h ,  t a k  t e ż  
p j o wi n i e n  żyć  n i e  t y l k o  w p i e r s i a c h  P o ­
l a ków,  a l e  we wszystkich duszach, k t ó r e  n i e  
B t r a e l t y  j e s z c z e  p o c z u c i a  t ego ,  co w i e l ­
kie,  an i  z m y s ł u  s p r a w i e d l i w o ś c i .
Zostaję z przywiązaniem i poważaniem najżyczliwszym

T. (JUilońico'

niesienia się nietylko handlu i przemysłu, lecz 
również i dobrobytu ogólnegu tych okolic.

Następnie uchwalono jednogłośnie podobnąż 
rezolucyę do Sejmu o konieczności budowy kolei 
K o l o m y j a -D  e l a t y  n. Jedna i druga rezolu- 
cya, wyczerpująco motywowane, domagają się od 
Sejmu moralnego i materyalnego poparcia spra­
wy budowy tych dróg żelaznych nietylko ze 
względu na Kołomyję i miasta sąsiednie, ale w 
ogóle ”,e względu na interes całej wschodniej 
części Galicji.

Na tem samem zgromadzeniu uchwalono za­
łożyć „ s t o w a r z y s z e n i e  k u p c ó w  i p r z e  
m y s ł o w c ó w  z Kołomyi i okolicy, mające na 
oku ochronę i popieranie interesów handlu 
przemysłu." Celem ułożenia statutu wybrano ko- 
misyę z 16 obywateli miejscowych.

W y d z i a ł  k r a j o w y ,  jak donoszą ze Lwo­
wa, powziął uchwałę w sprawie założenia sądów 
powiatowych w K a ń c z u d z e ,  Ż o ł y n i  i J a ­
ki ł  o n o w i e. Mianowicie po zasiągnięciu opinii 
odnośnych Bad powiatowych i sądu krajowego 
uznał Wydział krajowy potrzebę utworzenia no 
wego sądu w okolicy K a ń c z u g i ,  zauważył je­
dnak, iż utworzenie sądu z siedzibą w Ż o ł y n i  
jest niezbęduie potrzebne ze względu na utru­
dnioną komunikacyę północnej strony obecnego 
powiatu sądowego z Łańcutem przez rzekę Wi­
słok. przerzynającą środkiem ten okręg sądowy. 
Wydział krajowy postanowił tedy przedstawić 
Sejmowi wniosek, wyrażenia rządowi opinii, iż 
dla dobra mieszkańców starostwa w Łańcucie na­
leży ustanowić tam czwarty sąd powiatowy z 
biedzibą w mieście Żo ł y n i , '  do którego okręgu 
przyłączone być mąią gminy i obszary dworohe 
z okręgu sądu powiatowego w Łańcucfr Żoły­
nia miasto, Żołynia wieś, Rakszawa, Węgliska, 
Medynia, Brzoza Stadnicka, Zmysłówki, Biało­
brzegi, Smolarzyny, Dąbrówki, Pogwizdów i Za­
lesie, a z okręgu sądu powiatowego w Leżajsku, 
gmina Gwudów.

Oo do otwarcia sądu powiatowego w Jabłono­
wie postanowił Wydział krajowy przedstawić 
Sejmowi wniosek udzielenia rządowi opinii, iż 
pożytecznem będzie dla dogodności mieszkańców 
powiatu kołomyjskiego ustanowienie tam trzecie­
go sądu powiatowego, z siedziba w Jabłonowie, 
do okręgu którego należałoby przydzielić gminy 
i obszary dworsbe z okręgu sądu powiatowego 
w Peczyniiynie: Akreszory. Bania Berezowska, 
Berezow Wyżny i Niżny, Łucza, Łńczki, Teku- 
cza, Kowalówka, Myszyn, Stopezatów i Jabłouów; 
zaś z okręgn sądu powiatowego w Kossowie; 
Utropy i Kosmacz.

Sprawy krajowe.
(Zffrtmadśenie kupców t prtemyeiotrcó*c w K°~ 
lomyi. —  W yd fia t krajowy w  sprawie nowych 

sądów powiatowy zh ;
W sprawie k o l e i  l o k a l n y c h  odbyło się 5 

bm. liczne zgromadzenie reprezentantów handlu 
i przemysłu z K o ł 1 m y i i okolicy. Zgromadze­
nie to zwołali pp. Stanisław Szczepanowski. Ta­
deusz Zima i Gwidon Pogonowski. Przewodni­
czył poseł Szczepanowski. Po dłuższej mowie 
dsa Goldfarta i żywej rozprawie uchwalano wysłać od 
zgromadzenia rezolucyę do Sejmu krajowego, przed­
stawiającą Liezbedność budowy drogi ^elaznej 
prostopadle do Dniestru (K o ł o m y ,j a H o r o -
d e n k a .  Z a l e s z c z y k i ,  względnie K. H. 
Uścieezko lub K. li. Dorodni ca.) Dyskusya wy­
kazała wymownie konieczność tej kolei dla pod­

Z Rady państwa.

Komis/a budżetowa obradowała wczoraj w dal­
szym ciągu nad budżetem minislerf-twa skarbu. 
Na porządku dziennym zamieszczono pozyeye: 
„ p o d a t k i  b c z p o ś r e n i e "  i „ t y t o ń " .  Obra­
dy rozpoczęły się od p o d a tk  ó w k o n s u m c y j- 
n y c h.

Sprawozdawca p. M e n g e r  wniósł, by cyfrę 
dochodu z podatku od piwa podwyższono o złr. 
SIOO.uOu, i pootawJł teió lueję Wzywająca rząd do
rychłego przedsięwzięcia reformy tego podatku. 
Wniosek i rezolucya zostały przyjęte.

Pos. dr K a i z l  zarzuca zbyt niedokładne u- 
motywowauie cyfr preliminarza przy podatku 
Lonsumcyjnym.

Po przemówieniu m,nibtra S t e i n b a c h a  
przyjęto omawiane tytuły.

Przy podatku od c u k r u  zaznaczył sprawo­
zdawca dr. M e n g e r ,  że dochód preliminowany 
jert o kwotę 2,300.000 złr. mniejszy niż w 
roku 1890.

Przyczyną tego jest nagły wzrost przemysłu 
cukrowego na Węgrzech, jako też współdziałanie 
prywatnych kartę1', w rafineryach cukru. Mówca 
w rezolucyi swej wzywa rząd, by zapobiegał te­
mu, >żby dochody państwowe wskutek prywat­
nych kartbh miały ponosić uszczerbek.

Poparli ffo pp. b  a e r n r e i t h e r i Ka i z l .
Mi n i s t e r S t e i n b a e h  odpowiedział,że rząd zaj­

muje się już tą sprawą, trudności jednak nie zo 
stały jeszcze usunięte.

Pos. dr. B a e r n r e i t h e r  zaznacza, że kane­
le szkodzą nietylko dochodom państwowym, ale 
odbijają się także na konsumentach pryw a­
tnych. "

Pos. 8 z u k 1 j e zapytuje rząd, kiedy zamierza 
przystąpić do opodatkowania saeharinu.

Pos. dr. K a i z l  zapytuje rząd, czy zamierza 
złagodzić surowe kary, jakie bywają nakładane 
z powodu brtkuw przy rlombacb cukrowych.

Minister S t e i n b a e h  odpowiedział na to, że 
ustawa o podatku od cukru nie nasuwa pod tym 
względem żadnych wątpliwości, a surowość kai 
łagodzoną bywa nieraz w drodze łaski.

Reprezentant rządu szef sekcyi Ba u m g a r- 
t n e r zapew nia, lże gdy przywóz saeharinu się 
wzmoże, to' i rząd przystąpi do opodatkowania 
tego artykułu.

Na razie nie okazuje się potrzeba.
Po przyjęciu omawianego ‘tytułu przyjęto rów­

nież cyfry dochodu z podatków od oleiów mi­
neralnych i innycn przedmiotów zużywalnych.

Przy tytule „ w y d z i e r ż a w i e n i e  p o d a t ­
k ó w  k o n s u m c y i n y c h  w ^ m k n i ę t y c h
m i a s t a c h "  pos dr.  K a * z l  zapytuje, czy rząd 
zamyśla daleko idące ulgi, jakie w tym wzglę­
dzie Drzyznano Wiedn;owi, rozszerzyć i na jn n e  
miasta zamknięte? , .

Szef sekcyi B a u m g a r t n e r  os wis lezą na to, 
że ta sprawa jest ściśle związaną & kwestyą d0_ 
datków gminnych, i ze względy ąa gospo- 
darkę gminną nasnwają się tu wielkie trudno- 
ści.

Po replice pos. Kaizla przyjęto i ten ty­
tuł.

Przy tytule „nadzwyczajne wydatki dotyi zącr 
podatków od napojów spirytusowych" p®8- M e n ­
g e r  przedstawił skargi i i aje szynkarzy. Po 
przemówieniach pos. M a u t h n e r a  i szefa sek­
cyi B a u m g a r t n e r a  przyjęto ten tytuł i Pra^  
stąpiuno do rozprawy nad podatkami b e z P °* 
ś r e d n i m i .

Cyfry podatku g r u n t o w e g o  sprawozdawca 
pos. M a u t h n e r  zalecił do przyjęcia.

P- K o z ł o w s k i  prosi ministra skarbu, aby po ■ 
tycye wniesione z powodu szkód w Galicyi przez 
myszy polne zrządzonych, doznałyjrychłego zała­
twienia.

P. M e n g e r  żblił się nad zbyt wysokiem opo 
datków aułem górnych okolic Śląska. Moraw i kra­
jów alpejskich.

P. K a i z l  poparł przedmówcę, poczem przy­
jęto cyfry podatku gruntowego.

Przy tytule „ p o d a t e k  d o m o w y "  p. S t a  
1 i t z domaga się, by w Tryeście, ze względu na 
ciężary, jakie miasto ponosi, wstrzymano na ja­
kiś czas podwyższanie tego podatku,

P. dr. M e n g e r  zapyluje rząd, kiedy wystąpi 
z projektem reformy podatkowej. Zaznacza, że 
rząd w Izbie panów zajął stanuwisko nieprzyja­
zne dla uchwalonej przez Izbę posłów ustawy o 
nowych mieszkaniachjdla robotników. Mówca przy­
tacza skargi mieszkańców w rozmaitych krajach, 
że podatek ściągany bywa od pustych, niezamie 
szkunych domów.

P. H e r o l d  domaga się również szybkiego 
przeprowadzenia reformy podatku domowego i 
czynszowego i podnosi w szczególności stosunki 
Pragi pod tym względem.

Po pomyślnej na te wszystkie pytania od po 
wiedzi ministra S t e i n b a c h a  przyjęto ten ty­
tuł i przystąpiono do cyfr pudatku z a r o b k o 
w e g o .

Sprawozdawca p. M a u t h n e r  omawia wywo 
dy ministra skarbu, złożone w ogólnej rozprawie 
budżetowej i Przypomina, że minister oświadczył 
wyraźnie, iż reforma podatkow bezpośrednich ma 
na celu jedynie sprawiedliwe rozdzielenie cięża­
ru podatkowego, me zaś pod wyższenie dochodów 
państwa.

Minister S t e i n b a e h  oświadcza, ,źe uznaje 
wprawdzie za rze«z pożądaną równocześnie przed­
łożyć reformę wszyBtkich podatków, gdy iednak 
to na razie jest niemożliwera, przeto zamierza 
rząd w szczególności załatwić się z reformą po 
datku zarobkowego. I tak dochód z nowo wpro­
wadzonego podatku osobisto-dochodowego będzie 
zużytkowanym do zniżenia podatków realnych, 
podatku gruntowego, domowo czynszowego i za­
robkowego. Sposób, w jaki ta reforma będzie 
przeprowadzona, na razie nie jest jeszcze zupeł­
nie pewny.

Wniesienia wszystkich przedłożeń rządowych 
o reformie podatkowej, spodziewać się można 
około lutego lub marca w przyszłym roku. W te­
dy dopiero będzie można oznaczyć ściśle wyso­
kość kwot, które zostaną obrócono na złagodze­
nie wyżej wspomnianych podatków.

Na tem posiedzenie zamknięto.

Przegląd polityczny.
Kraków, 13 listopada­

mi. dzień 24 b. m rozpisano wybór posła na 
Sejm krajowy w miejsce zmarłego przed kilku 
miesiącami hr. Władysława Wolańskiego z okręgu 
mniejszej własności. Wybór odbędzie się w Bu- 
czaczu. Dotychczas wyłoniła się d • facto jedna 
tylko Kandydatura, mianowicie prof. Aleksandra 
B a r w i ń s k i e g o ,  posła do Redy państwa, reda­
ktora Prawdy, znanego propagatora idei zgody 
między Rusinami i Polakami. Kandydata tego po­
pierają narodowcy i godzą się na niego Polacy 
i  dlatego nie podoba ac się moskaluAlam. /W i­
c ia  Ruś umieściła wstępny artykuł przeciwko 
Barwińskiemu „który cieszy się poparciem nietylko 
moralntgo reądu. ale także zakordonowych ukratń  
ców polskiej narodowości". R u i  straszy wyborców 
buczackich że jeżeli wybiorą Barwińskiego, to 
możliwe zjednoczenie napowrót klubu ruskiego 
w Seimie nigdy do skutku nie przyjdzie, bo Bar- 
wiński pr?vłoiy ręki, abv niezgodę, jaka istnieje 
w klubie daiej utrzymać. Taką bronią niegodną 
zwalcza, jak zwykle, Ruś kandydaturę sobie m b- 
milą, a radz: wyborcom, aby oddali głosy kandy­
datowi prawdz\wie cusskiemu. Mamy nadzieję, że 
wyborcy nie dadzą s'§ zbałamucić moskalofilom 
ale wybiorą posłem męża, godnego zaufania i ko­
chającego naród ruski, a Qje moskiewski rząd.

Z  Auctro. Węgier
Do przemówieuia cesarskiego na powitanie de- 

legacyj wspólnych P°daje Fremd*nblatt, organ 
ministra spraw zagranicznych, komentarz, który 
zgadza się z tpm, 00 w tej mierze piszemy w 
artykule wstę.puyir- »Wpraw(jzie, jak zauważył 
prezydm t angielskiej Rady ministrów — pisze 
Frrmth nblM  — niema Ud horyzoncie żadnej 
ciężkiej chtnury? ale położenie jest takiem, że 
chmury takie mogą każdej chwili wyjść na ffr 
mament i zaciemnić j?° znowu. Obecnie żadna 
żywotna kwes(;ya nje jest groźną dla pokoju, ani 
pokojowi nie grozi żadna niebezpieczeństwo z któ­
rejkolwiek strony, a ieduak pokojowi zagraża 
przewlekająca 8ję powszechna sytuacya, z której, 
dupóki nie zmienią się jej warunki, mogą wyło­
nić się nowe niebezpieczeństwa*.

Komitet wykonawczy stronnictwa staroczeskie- 
go po dłuższej dyskusji uCbwalił, że posłowie 
staroczescy oiają zatrzymać mandaty eejmowe. 
Uchwała ta zapadła uieznaczDą większością 7 gło­
sów przeciw 5 po óługiej j ożywionej dyskusji. 
Nie jest to zrb8Zf.ą uchwała stanowcza, gdyż d )- 
piero w początkach Rudnia odbędzie się zjazd 
stronnictwa, na którem p0Wy^S2a uchwała przed­
łożoną będzie jak0 wniosek komitetu wykonaw­
czego.

QierS to Paryżu.UW1 w raryjm
Rosyjski minister s£ r*w zagranicznych Giers 

bawi jeszcze w ^ ie s l idenie. Tu przybył doń 
rn jego, sekretarz 1 )Ł*sady rosyjskiej w Pary- 
[. Z tej okoliczności wysnuwano wniosek, ie  

^,ier8 nie pojedzie do Psry4a, a przeto nie zo­
baczy się z kierowńmami polityki francuskiej. 
Teraz nadchodzą pewne wiadomości, że Giers 
przecież uda się do P ary1” pud pozorem zoba­
czenia swego wnuka a więc nibyto w chara­
kterze zupełnie prywatnym — osobistym, i 'Da 
^aznaczenia tego m io ta ć  będzie u swego syna. 
P odług zapewnień monachijskiej Allg. Ztg. z 
^iesbadenu, o tej podróży do Paryża otrzymał 
' beri stanowczy rożka2 cara. Według tejże wia­
domości Giers opiera^ . S1ę tej podróży, bo ona 
>e81 dla niego bardzo n‘ ' mi^  ale opór ten nie 
przydał się na nic, wptyw Panslawistów w otoczeniu 
cara ma w tej mierz’3 P/ 2 BWa6ę i odniósł zwy­
cięstwo nad zapatrywanlem Giersa 

Dla złagodzenia teg° wrażenia dodano do po­
wyższej wiadomości uwagę, że Giers z powrotem 
zatr?vma się n  Berliui® i zapewne nie omieszka 
widzieć się z Caprfrim-

Sądy o mou/uch potitycenych.
O mowach politycznych, wygłoszonych z po­

ważnego miejsca, umieszczają dzienniki bardzo 
odmienne zapatrywania, według zapatrywań stron­
nictw, jakich są organami. I  tak z mowy Salia- 
bury’ego dzienniki francuskie nie mogą być za­
dowolone, bo ta mowa odracza wycofanie załogi 
angielskiej na czas nieograniczony — na przy­
szłość nieobliczoną. Mowa Rudiniego w Mtdyola- 
nie przeciwnie wywarła w Niemczech prawie 
powszechne zadowolenie, z wyjątkiem Voss. Ztg  
i Han,b. Nachr. Pierwszy z tych dzienników 
dochodź, do tego wyniku, że dla sprawy pokoju 
byłoby korzystniej, gdyby Rudim zawczasu zapo­
biegł błędnemu tłomaczeniu swej mowy i z naj­
bliższej sposobności skorzystał, aby zapewnić, że 
Włochy mają stanowcze postanowienie wytrwać 
przy dotychczasowej polityce potrójnego przymie­
rza — a pi zez to usunąć wszelkie podejrzenie, 
jakoby Włochy zamierzały oderwać się od przy­
mierza. Podejrzenie to wyt-nuto z ustępu mowy 
o przyjaźni z kosyą.

Ostrzej wyraża się drugi z wymienionych dz.en- 
ników głównie1 za ustępy mowy o traktatach han­
dlowych, gdy pisze I

Zapowiedziane traktaty rozszerzą jeszcze wię­
cej wyłom w niemieckiej polityce ^łowąj niż Jo 
tąd przypuszczano. Jak na tycb traktatach wyj­
dzie produkeya niemiecka i skarb Rzeszy — a 
względnie skarb państw niemieckich, to nie łatwo 
ocenić. Ustęp o przyjaźni z Rosyą i życzliwe 
ałuwa dla Francji, oraz zaznaczenie, że interes 
Włoch w potrójnem przymierzu ogranicza się wy­
łącznie do utrzymania dotychczasowego otanu rze­
czy nad morzem Śródziemnem — wyda,ą się te 
mu dziennikowi dość wyraźną wskazówką, ii 
Włochy przestały stać niezachwianie po stronie 
Austro-Węgier i Niemiec, jak za rządów Cri- 
spiego.

O mowie cesarza Franciszka Józefa wyraża się 
Standard, że ustęp jej o ogólnem politycznem 
położeniu nie okazuje zaufania w utrzymania po­
koju, i ie  tem się znacznie różni ud mów innych 
mężów stanu, wygłoszonych tego roku.

Z dzienników rosyjskich odezwały się o mowie 
cesarza dotąd tylko Nowosti. Mowa ta brzmi po­
kojowo — tak piszą — ale mimo to nasuwa się 
niepokojące pytanie, czy też ona nie pokrywa 
czegoś milczeniem — i czy „liga pokoju* nie 
ma jakichś dla pokoju niebezpiecznych zamy­
słów.

K r a k ó w ,  13 listopada.
W Muzeun. techniczno - przemysłowem miej-

8kient odbędzie się na wyższym zakładzie nauko­
wym dla kobiet imienia dra Adryana Baranieckiego 
jutro w sobotę od godi* U — \  pierwszy nadzwy 
ozajny wykład dla słuchaczek zakładn i s z o r s z e j  
p u b l i o z n o ń o i .  Prelegent, ktf&trfsz Muzeum te- 
chniozno-przbmysłowego miejskiego p Jan Wd o w i -  
s z e w s k i ,  mówić będzie „O s irożytnem greeko- 
rzymsKiem malarstwie, jak się ono przedstawia w 
świetle starożytnego piśmiennictwa i dotychczaso- 

y»h t  Muri wroki ei >R:.«nyot“ bilety WBtępu mo:-
żua nabywać u wejścia do sali wykładowej. Dochód 
z nadzwyczajnych prelekcyj przeznaczony jest na po­
większenie żelaznego fnnduszu samego zakład n im. 
dra Adryana Baranieckiego i jego utrzymanie.

Sąd przysięgłych w Krakowh. Obywatele, peł­
niący obowiązki sędziów przysięgłych, zapytują za 
naszem pośrednictwem Świetno Prezydyum sądu 
karnego, ozy i kiedy mają jeszcze Hę stawić, gdyż 
na ich zapytanie dzisiaj — nic dano im stanowozej 
odpowiedzi. Pan woźny mówił wprawdzie, ie dopie­
ro we wtorek, ale p przewodniczący Trybunatu nie 
potwierdził tego i odwołał przysięgłych do p. pre­
zesa.

Wczoraj (12 b. m.) sądzona była sprawa Jędrzeja 
Płatka i Wojciecha Żaka, włościan z Nowejwbi 
Szlacheckiej, o zbrodnię rabunku. Trybunałowi prze- 
wuduiczył radca RybaKiewioz, zwierzchnikiem przy- 
sięgłych był p. Wojnarowicz, otkarżał pruknrator 
Pogorzelsk i, bronili dr Dobcszyński i dr. Wędry- 
chowski.

Przysięgli d w u n a s t n  g ł o s a m i  zaprzeczyli 
pytania tak w k '“runkn rabunku jak kradzieży po­
stawione, przychyliwszy się do zapatrywania obroń­
cy dra Doboszyńskiego, że był to wybryk swawol­
ny, a nie zbrodnia.

Komitet zajmujący się urządzeniem ak&d. 
wieczoru Mickiewiczowskiego ogłasza konkurs na 
najlepszy wiersz o Mickiewiczu, Warunki te same, 
co w latach ubiegłych. Tych z akademików, któ- 
rzyby w konzuisie tym udział wziąć chcieli, prosi
0 nadsyłanie sw ych utworów najdalej do 22 b. m 
pod adresem: „Dobrueki. Czytelnia akademioka"

Do dyrekcyi poczt we LwowJe wnoszą za po­
średnictwem naszego dziennika po raz już czwarty 
liczni obywatele miasta zażalenie na zupełnie wa­
dliwe i niewłaściwe umieszczenie biur do nadswania 
depesz w porze noonej. Sień, przezuaczona dla pu­
bliczności, przynosi wstyd władzy i obniża powagę 
instytucyi państwowej. Sień ta, jak wiadouu, uleo- 
palana, położoną jest tuż obok miejsc ustępowych 
Jedyne binrko z jednom piórem do pisania, zazwy­
czaj 7dpsutem, naraża' strony na olorzymlą stiatę 
czasu i na niewygodę, jakiej przykładu w żadnem 
chyba z miast Austryi niepodobnaby znaleźć. Naj­
lichsza prowincjonalna mieścina daje z pewnością 
Uprze p>d tym w-ględem wygody, jak Kraków. — 
Sądzńismy, ie kiedy dano Krakowowi nowy gmach 
poczty, zuajdzie Bię tam wygoda dla publiczności. 
St.*ło się wręcz przeciwnie. W starym guoaohu mie 
liśmy porządną opaloną salę, a obecnie dano nieo- 
palony przedsionek, mający objętośoi literalnie 2 me­
try kwadratowe. Grdy krakowski zarząd poczty tak 
ozęsto pozostaje głuohym na słuszne żądania ogółu, 
udajemy się do dyrencyi lwowskiej, w przekonaniu,
1 i  uwzględni najsłuszniejsze wymagania tutejszych 
mieszkańców, tem więcej, że wymaganiom tym bar­
dzo łatwo zadość u-zynić przez uprzątnięcie np. są- 
■ieJiiej izby, zajmowanej obecnie przez woźnego,

Zmarli. W Krakowie zmarła U ela z hr. Sta- 
rzeńskieb hi. S t a d n i c k a

W Warszawie zmarł w 67 roku życia Piotr K a­
c z o r o w s k i ,  wtóry pozyskał sobie tam wielkie 
uznanie zwojem znawstwem dawnych szkół m*Jar- 
skioh i niepospolitą zdolnością restaurowania sta­
rych obrazów. Bardzo wiele płócien, zdobiących ga- 
lerye warszawskie, przechodziło przez ręoe Kaczo­
rowskiego, który odznaczał się niezwykłą zdolnośoią 
naprawiania uszkodzeń, uzupełnienia tego, oo czas

zniszczył, z zachowaniem charakteru i indyfrdo 
ności mniarza, którego dzieło restaurował. San 
dzielnych prao Kaczorowski wykonał nie wiele, 1* 
wszystkie celują nadzwyczajną poprawnością 
snnku.

We Lwowie zmarł w 66 roku żyoia Teodor i1 
L a n e k o r o ń s k i ,  właściciel dóbr. Ś. p. hr. Li 
koroński jako obywatel cieszył się ogólnem potf> 
laniem, znanym był z wzorowego prowadzenia $ 
spodarstwa i starań, aby zLmia polska nie pr*< 
chodziła r  ręoe obce.

Komitet wykonawczy fundacyl bar. HlrscK 
W Krakowie odbył w ostatnich czasach kilka p 
siedzeń i z w^iniejszyoh sałat* if last^pująoc „pr 
w y. Przystąpił do reorganizacyi założonego tuG 
przez posła dra Rappaporta, a objętego w zarz^ 
pizez fnndacyę zakładn dla kształcenia rękodziełu! 
ków izraelickioh. Gmach zakładu zostanie rozszerz- 
nym i tak urządzonym, aby kilkndzieslęeiu wycb? 
wanków znalazło w nim pomieszczenie; oprócz m 
uki stolarstwa i ślusarstwa, zostanie też wprow* 
dzony dział frkarstwa i snycerstwa. Nauczyciele^! 
rysunków zawodowych i geometryoznych tego z* I 
kładn, jąkoteż kierownikiem został zamianowany P 
Zygmunt Henaer, krakowianin, były stypenlye' 
wszechnicy Jagiellońskiej, który w lutym b. r. d«- 
sUł list pochwalny od warszawskiego „TowarzJ 
stwa zachęty sztuk pięknyoh" za plany restanr* 
oyjne zamku Tenozyńekiego • nauczycielem prze/ 
miotów teoretycznych zamianowało p N. Sperbeó- 
W Chrzanowie otworzył Komitet szkołę Indową, d 
pierwszej klasy wpisała się dziatwa tak licznie, 
musiano nrządziś kiasę równoległą. Szkoły swoj* 
w Tarnowie i Nowym Sączn reorganizuje komitet 
W ostatniej zaprowadził naukę „slójdu", następni* l 
zaopatrzył biedną dziatwę, uczęszczającą do tych i 
szkół, w odzież zimową. Wskutek porozumienia sił 
z krajową komisją dla spraw przemysłowych i z* 
poparcibin odnośnych dyrekoyj. umieścił kilkunastt 
stypendystów w krajowych szKołaoh pr-.emysłowyck 
i zawodowysh, następnie kilkunastu w seminaryaJi 
nauczycielskich i kiku dał na naukę do dobryck 
rękodzielników. Wyohodtąo z z&łużenia, iż pracę nad 
ludnością żydowską należy rozpocząć od podstav 
przystępuje komitet do założenia około 10 szkółek 
freblowskich w połączeniu z ochronkami, a w tukfl 
są rokowan'a o założenie zakładu rękodzielniczego 
w Rzeszowie, kolonii rolniczej w Jazowsku i szkoły 
ludoi ej w Nowym Targu.

Do szkół fundacji bar. Hirscha, jak wiadomo, n» 
podstawie statutu mogą uczęszczać dzieci chrześciao 
w liczbie odpowiadającej 1/t części ogółu uczniów, s 
nauki religii u d z ie lać  im mają katechooi, umyślnie 
dla każdej szkoły powoływani i osobno wynagra 
dzani.

Brał kró'a s1 niskiego książę Damraug Ra- 
nsjnbdah przejechał dziś rano przez Kraków z Ber­
lina do Podwołoozysk. Książę nie był witany na 
dwcrcu krakowskim przez dygnitarzy, zazw aj 
pełniących ten ueiążliwy obowiązek

(nii ) Z teatru. Wczorajsze przedstawienie cz s ,»rt 
kowe zgomadziło znown nadet liczną pnbliezaośó, 
która z wielkitm zajęciem przysłuchiwała się wy­
łomie odegranej znakomitej komedyi Kazimierza Za­
leskiego „Pned ślubem". Prawdziwe uznanie nale­
ży się artystom, że z pewnym pietyzmem przystę­
pują do wykonania arcydzieł literatury naszej Do 
Ukioh zaś zaiiosjó musimy bezwarunkowo komedyę 

Przed ślubem*, mimo Iż pod względem sanuj ro- 
Doty soenicznej, iztnka ta, napisana przed laty kil­
kunastu na modłę romantyczną, niejedno pozosta­
wia dziś do życzenia. Najwięuej oklasków zbierał 
p Żclazowsei za typowo odtworzoną poztać Augusta 
Nowowiejskiego. Artysta gra ją z prawdziwem zro­
zumieniem zarówno w samom pojęciu, jak i zewnętrz­
nej charakterystyce. Jest to jedna z najlepszych 
kreaoyj p. Żelazowskiego i przynosi prawdziwy za- 
zzozyt jego twórczości artystycznej, Słowa nsder po­
chlebnego nznania należą się również pp. Siemaszce, 
Rnszkowp^iemu, Solskiemu, Stępowskiemn i paniom 
Wojuowskiej i Kałużyńskiej Ba-dzo dodatoic wra­
żenie wywarł też na nas p. Śliwioki, który wczoraj 
odegrał po raz pierw szy rolę malarza Uszyńskiego. 
Zdolnośoi tego artysty wzmagaja się, potężnieją z 
dniem każdym, a na rozwój iob baozną uwagę 
zwracać należy.

Jutro, jak donoeUiśmy, przedstawioną będzie po 
rar pierwszy oryginalna trzyaktowa krotoohwila pió­
ra utalentowanego nowelisty Stanisława Graybnera 
p, t. „BłoJka trucizna*. W sferach żywe teatrem 
się zajmujących I -ażą najpochlebniejsze wieśoi o 
n/tuce tej, która ma być wesołą i dowcipną

Elektrotechnik I optyk p. Finn z Londynn, za­
powiada urządzenie w Krakowie w niedzielę i po­
niedziałek wieczorem w sali hoteln saskiego dwóch 
odczytów z dziedziny elektrotechniki i optyki, połą­
czonych z bardzo licznemi demonstracjami P. Finn 
w dniaoh ostatnich dawał tego rodzaju przedstawie­
nia we Lwowie, a cała prasa miejscowa z najwyż- 
szeml pochwałami odzywała się o nich jako o pro­
dukcjach bardzo interesująoych zarowno dla oaób 
starszych, jak i młodzieży. Obfity program odczytów 
tych zawiera prawdziwe ouda elektrotechniki I optyki, 
popularyzowane przez wykonanie ich jna odpowie­
dnich apa*atach.

„K. k. Post mt In Krakau". Pokwitowanie z
odbioru należytnści za doręozanie pisma, wydawane­
go w Krakowie, dane przez tutejszy urząd poozt»- 
wy obywatelowi Polakowi, zamieszkałemu w Krako­
wie , nadesłano nam jako okaz niemczyzny urzędo­
wej. Blankiet, który jest tem pokwitowaniem, cały 
po niemieok'1 drukowany, jsst ciekawym o tyle, iż 
nosi datę 24 października b. r. A zdawało się, że 
pokwitowaiia, „ s t r o n o m"  udzielane, powinny być 
pisane i drukowane po polzku.

P. Woerl, wydający opisy miast z mapkami, 
udał aię do magiztiatn krakowskiego celem uzupeł­
nienia planów i opisu Krakowa najnowasemi data­
mi. Uzupełnienia te według wskazówek pp. Nie­
działkowskiego i Krzyżanowskiego zostaną p. Woer- 
lowl udzielone.

Stajnie miejskie. Urząd budownictwa wypraco­
wał i przedłożył komisyl przemysłowej plany na  
budowę dwóoh stajen na Groblach w Krakowie 
Koszta 9 0 0 0  złr.

Chodnik nowy muzlano położyć po stronie kla­
sztoru Wizytek w uliey Biekupiej, z powodu budo­
wy szkuły barakowej na tym placu.

Wózki żydowskie Zarządzanie policyjne, oo do 
zakazu, aby wózkami obszarpanemu swanemi żydów- 
skiemi, w obrębie śródmieścia Krakowa się mc po­
sługiwano, wywołało zażalenie właścicieli tych wóz­
ków. do Rady miejskiej wniesione. Zażalenie to dla 
brsku kompetencyi Rada odrzucić musi.

Z Przemyśla. Odsłonięoie, a raczej poświęcenie 
pomnika Adama Mickiewicza w Przemyślu, nzta-
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wionego na skwerze przed gmaehem sądowym, na 
stąpi dnia 26 bm.

Dochodzenia skarbowe. Delegowani do przepro­
wadzenia śledztw skarbowych na Bukowinie ze stro­
ny sądu wiedeńskiego: pp. radca sądu krajowego 
Frimmel i zastępca prokuratora Kregczy, przybyli 
już do Czerniowieo.

Dziwoląg drukarski. Nadesłano nam kartę fir­
mową, której tekst z zachowaniem pisowni przyta­
czamy jako curiosum w drukarstwie:

„Walenty Pajdak z Wiednia krawieó męzki w 
Boohni Cywilny i Wojskowy Wy fconywa Roboty 
podług Zadowolnienia Reperaćije beadę wyguto wie- 
ne Storanig i jak najprendryu.

Z Warszawy donoszą nam. ii żandarmerya w 
guberniach warszawskiej i wileńskiej znacznie po­
większoną zostanie, głównie dla celów wyszukiwa­
nia szpiegów wojekowyeh ościennych państw. Żan­
darmerya ta, zwana połową (wojenną), nie będzie 
podporządkowaną generałowi żandarmtryi, tylko 
wprost generał-gabernatorom. Koszta maję byó zna­
czne na teu cel asygnowane, gdyi wykryto wielu 
szpik go w wojskowych niemieckich, przebranych za 
druciany i komisantów sukna i wina

ZWWU UDytek polskiej ziemi. Majątek Gryźliny, 
obszaru 568 hektarów w W. Ks, Poznańskiem, w 
powiecie lubawskim, kupiła w terminie suhhasta- 
ejjsym komisja kolonizacyjna za 268.000 marek. 
Pomiędzy licytantami znajdowała się toruńska spółka 
ziemia*.

Ze St ewersy i zeA.
— Na walnem zgromadzeniu członków Towa­

rzystwa „Bibiiotesi słuchaozów prawa uniwersytetu 
Jagiellońskiego*, odbytem dnia 6 b. m , wybrano 
nowy zarząd, do którego weszli: Madurowicz Mau- 
ryoy (| ridwoduicz^cy), Makarewicz Juhusz (zastępoa 
pruewodn.), Landau Ludwik (skarbnik), Mazurkie­
wicz Jozef (sekretarz 1), Zgonaiewicz Stanisław (se- 
kretaiz II), Zarzycki Tadeusz i Jakubowski Karol 
(ozłonkowie zaiząau).

31 M inow ania . Sąd kr&juwy wyższy c Krakowie 
nadal Hieronimowi Jagussewelueinu, auskultantowi sądo­
wemu w Przemyślan.eh, posadę autkuitanta w okręgu 
krakowskiego sądu krajowego wyztzego..

Repertuar teairu krakowskiego.

W s o b o t ę  14 listopada : Po raz pierwszy „Słod­
ka trucizna", krotochwila w 3 akiach Stanisława 
Graybnera.

W n i e d z i e l ę  15 listopada: Po raz drugi 
„Słodka trucizna11, krotochwila w 3 aktach Stani­
sława Giaybner*.

We w t o r e k  17 hstopada: Po raz trzeci „Słod­
ka trncizna11, krotochwila w 3 aktach Stanisława 
Graybnera.

We o * w a r t e k  19 listopada: Piąte czwartkowe 
przedstawienie: „Klub kawalerów11, komedya w 3 
aktach Miouała Bałuckiego.

, Sokoły11 polskie się mnożą.

Bielący rok w rozwoju idei „zokolej“ zaznacza 
się u uas bardzo pomyślało. Przed kilku dniami po- 
dcJikay w.adozausó •  powalaniu świeżego „Sosora- 
w B r o d a c h .  J u t  to Juk piąte a rzędu pisklę „so­
kole11, które w tym roku Macierz polskich „Soko 
łow* ua świat wydaje. Ponadto bowiem obywatel­
skie jednostki krzątają się około zawiązania Towa­
rzystw „sokolich11 w P o d g ó r z u ,  Wi e l i c z c e ,  
B o c h n i  a n zaonych Ś l ą z a k ó w  myśl założenia 
„Sokoła" stała się już oiałem. Mamy więc prawo 
oieszyó się postępami i wzrostem Towarzystw „so­
kolich-, a Jednak w porówuanu a zagranicą »ła- 
bośó u asa* praedatawia się w jaskra wem świetle. Oto 
kilka dat autystycznych:

Mała Belgia, w której w r. 1866 istniało 11 
Towarzystw, liczących 1364 ozłoaków czynnych, 
tworzy Związek Towarzystw gimnastycznych, który 
w r. 1889 składał się z 75 Towarzystw o 3487 
czynnych członków; sama Antwerpia liczy prawie 
tyle Towarzystw, ile ich cała Galioya posiada, ma 
bowiem 12 Towarzystw. Dfugim, bardzo wymownym 
dowodem, j u  Belgijozyey poważnie sprawą wyoho- 
wania fizycznego się zajmują jest ilość pism (19) 
peryodycznych wydawanyon w tym kraju, a wyłą­
cznie sprawie fizyoznLge wychowania poświęoozyoh. 
Skromu rozmiarami Dania, w której pierwsze To­
warzystwo gimnastyczne założono w Kopenhadze r. 
1877, liozy w ztolicv 3 Towarzystwa, a ua pro- 
wincyi razem 10 ż 700 do 800 członkami czyn­
nymi. ^  slydzić się musimy, patrząc na rozwój 1 o- 
warzyzt" gimnastycznych w Niemczech, które two­
rzą Związek, podzielony na 15 okręgów i 224 kan­
tonów Związek składa 3800 Towarzystw, posiada­
jących 367.000 członków, z tego 189,500 ezyn- 
nyoh. A jakkolwiek eo do ilości pism wyaawanyeh 
nie mogą Niemcy równać się z Belgią, pierwsze 
bowiem wydają pięć pism peryodycznych, sprawie 
wychowania poświfoonyoh, za to z artość ich jest 
bardzo wielka. Żywszy rueh aa pulu wychowania 
fizycznego objawił się po upadku rządów Napoleona 
PU we Francyi, to też z każdym dniem wzrasta 
ilość Towarzystw, a z nią ilość zwolenników spra­
wy. VT r. 1889 liczyły Francja 900 Iowarzystw, 
z których 270 należy do Zwiąttu, liczącego 40.0fm 
członków Za inicyatywą uczniów wszeohnioy w Zu­
rychu powstało pierwsze Towarzy*two gimnastyczne 
w Szwajcaryi jeszcze w r. 1816. Dzisiaj dzieli się 
Szwajcarya na 360 sekoyj * 11.000 c z ł ^ ^  tw0. 
rżących związek i wydaje dwa pisma, jedno w nie­
mieckim, a drugie w Irancuskim języ-u Poświęcone 
gimnastyce. Od r. 1888 istnieje związek Tow»r*yg*w 
gimnastycznych połwyspn włoskiego; 8c *1 egu na­
leży 63 Towarzystw, które liczą razem 7500 < zl m- 
ków, a oprócz tego nie należy do związku 17 To­
warzystw, posiadając) ch razem l.OOÓ członków. 
Siedzibą związku niederiandzkich gimnastyków jest 
krnsterda-m od r. 1868. Do niego należy 138 To- 
warzystw o 2970 ozynnyoh członkach i 3894 wBpie 
rających, nie licząc SG6 członków honorowy on 
Prócz tego do związku należy 16 Towarzystw o 
600 członkach. W Księstwie Luksemburskiem za­
łożono w stolicy pierwsze Towarzystwo w r. 1880, 
odtąd liczba ich wzrosła bardzo poważnie, bo w 
ogóle w Księstwie jest 9 Towarzystw, liczących do 
900 ogonków. Portugalia liczy 9 Towarzystw, a 
opiócz tego obok każdej szkoły jest gimnastyczny 
Układ. Norwegia i Szwecja posiada 50 Towarzystw 
i 2000 członków. Rumunia wreszcie cztery niemie­
ckie Towarzystwa. Jak wiadomo, Austrya należy 
fio niemieckiego związku gimnastycznego, liczy 350

Towarzystw, 820 należących do związku ma 39.000 
członków, z tego 20.000 czynnjeh. W Węgrzech 
istnieje 34 Towarzystw, liczących 4500 członków, 
nie lioząc Towarzystw nieuiieokich. W Kroaeyi ist­
nieje również Towarzystwo gimnastyczne. Na zakoń­
czenie podajemy, że związek „Sokołów- czeskich li­
ozy 165 Towarzystw i miał w 1889 r. 18.100 
członków. Morawa posiada 25 Towarzystw z 2244 
członkami.

Zestawione powyżej cyfry wykazują nadto, że 
wszędzie prawi*, gdzie Towarzystwa gimnastyczne 
istnieją w pnważniejszej liczbie, łączy je związek 
„sokolski", że zatem i u nas o tego rodzaju zorga­
nizowaniu i zespoleniu „Sokołów" pomyśleć trzeba.

Dział ekonomiczny.
Zgromadzenie delegatów Wydziału Związ­
ku stowarzyszeń zarobkowych i gospo­

darczych.
Wydział Związku stowarzyszeń zarobkowych 

i gospodarczych uchwalił na posiedzeniu w dniu 
17 października b. r. odbytem, zwołać XVII 
ogólne zgromadzenie Zw.ązku stowarzyszeń za­
robkowych 1 gospodarczych na dnie 6 i 7 gru­
dnia 1891 do C i e s z y n a .

Oznaczając jako miejsce tegorocznego z,azdu 
Cieszyn, Wydział Związku uczynił zadość uchwale 
XIV ogólnrgo zgromadzenia delegatów i objawiL- 
pym corocznie na następnych ogólnych zgroma­
dzeniach życzeniom, aby w ten sposób dać wy­
raz solidarności i łączności z Towarzystwem oszczę­
dności i zaliczek w Cieszynie, które ludności pol­
skiej na Śląsku bardzo wielkie oddało usługi.

Zjazd delegatów naszych stowarzyszeń w Cie­
szynie powinien być, jak to już w odezwie na­
szej z 30 września b. r. zaznaczyliśmy, jak naj­
liczniejszym i dlatego odzywamy się do wszystkich 
naszych stowarzyszeń z usilną prośbą o wzięcie 
udziału w tymże, a w szczególności liezymy na 
obecność panów Delegatów tych stowarzyszeń, 
które oświadczyły już gotowość wysłania swych 
reprezentantów do Cieszyna. Te zaś stowarzy­
szenia, któreby z ważnych powodów nie mogły 
wysłać swego delegata na tegoroczny zjazd upra­
szamy o nadesłanie pełnomocnictw, aby w ten 
przynajmniej sposób były reprezentowane na 
zgromadzeniu.

Zawiadamiając o tem wszystkie stowarzyszeń-a 
do Związku należące, upraszamy/to wybór dele­
gata, o spieszne nadesłanie sprawozdania z do­
konanego wyboru i o zaopatrzenie delegata w ie- 
gitymacyę a zarazem o nadesłanie ewentnalnych 
wniosków, któreby Szanowna Dyrekcja zamierzała 
przedłożyć w imieniu swego Towarzystwa ogól- 
uemu zgromadzeniu (§. 5 a stat.)

Ogłaszając jednocześnie porządek dzienny, nad­
mieniamy, iż wedle § 10 statutu Związku, każdy 
delegat może reprezentować trzy do Związku na­
leżące stowarzyszenia.
Wydział Związku stowarzyszeń zarobkowych 

gospodarczych.
S. StCBepanowbM. Felicyan Skibiński.
P o r z ą d e k  d z i e n n y  XVII walnego zgro­

madzenia Związku stowarzyszeń zarobkowych i go- 
spodarcsycn, mającego się odbyć w Cieszynie dnia 
6 i 7 grudnia 1891 w sali Czytelu ludowej jest 
następujący:

I P o s i e d z e n i e  dnia 6 grudnia 1891 o go 
dżinie 9 przed południem. I. Zagajenie zgroma 
dzenia przez prezesa Wydziału Związku. II. Legi­
tymacja delegatów stowarzyszeń (§• 9 statutu.), 
i II. Wybór przewodni* zącego i jego zastępcy (§. 
13 stat. i. IV. Sprawozdanie Wydziału z czynności 
za czas od 20 listopada 1890 r. do 1 grudnia 
189] r . ; referent p. Władysław Terenkoczy.
V. Sprawozdanie z przeprowadzonych w ciągu 
roku lustracyi. VI. Sprawozdanie komisyi kontro­
lującej z zamknięcia rachunkowego za rok 1890, 
oraz przedłożenie budżetu na rok 1892. VII. Spra­
wozdanie z wniosków i rezolucyi, przekazanych 
Wydziałowi przez XVI ogólne zgromadzenie: a) 
Sprawa uregulowania drobnego kredytu; referent 
p. Wojciech Biechoński; b) sprawa zakładania 
stowarzyszeń przemysłowych, handlowych i rolni­
czych; referent p. Teofil Msrunowicz; c) zmiana 
statutu funduszu zaopatrzenia funkcymaryuszów 
stowarzyszeń w ten sposób, aby ten fundusz za 
stępował Kasy chorych; referent p. Wojciech 
Biechoński; d) zmiana § 16 statutu Związku sto­
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych; referent 
p. dr. Wiktor Lechowski. VIII. Wniosek Wydziału, 
dotyczący funduszu zaopatrzenia iunkcyonaryuszów 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych; refe­
rent p. Władysław Terenkoczy. IX. Wnioski sto­
warzyszeń i delegatów.

II. P o s i e d z e n i e  dnia 7 grudnia 1891 o go 
dżinie 9 przed południem. X. Sprawozdanie ko­
misyi o przedłożeniu Wydziału z czynności w ubie­
głym 12-miesięeznym okresie. XI. Sprawozdanie 
komisyi z przedłożenia lustratora. XII. Sprawo­
zdanie komisji w sprawi" przekazanych Wydzia­
łowi wniosków i rezolueyj. XIII. Sprawozdanie ko­
misyi o wnioskach delegatów i stowarzyszeń — 
XIV. Wybory uzupełniające do Wydziału w miej­
sce wylosowanych 3 członków Wydziału i jednego 
zastępcy. XV. Wybór komisyi kontrolującej dla 
sprawdzenia rachunków na rok następny. XVI. 
Oznaczenie miejsca przyszłego ogólnego zgroma­
dź* nia. XVII. Odczytanie i zatwierdzenie proto­
kółu ogólnego zgromadzenia. XVIII. Zamknięcie 
zgromadzenia.

P o r z ą d e k  d z i e n n y  IX walnego zgroma­
dzenia funduszu zaopatrzenia funkeyonaryuszów 
stow. zarób, i gospod , które się odbędzie w Oie 
szynie dnia 6 grudnia 1891 o godz. 4 popołudniu, 
obejmuje : 1) Ź&ga!en*e’ lefi9rymacya i wybór prze­
wodniczącego. 2) Sprawo7 >anie z czynnośr.i i ra­
chunków Zarządu za czas oil 1 iipca 1890 do 
30 czerwca 189J ; ref. p. Wł. Terenkoczy. 3) Spra­
wozdaniu ze sprawdzenia rachunków i udzielenie 
Zarządowi absoiutoryum; referent p. Koiuberger 
4) Wybór awćeh członków zarządu w miejsce 
ustępujących pp. Kuczyńskiego Franciszka 1 L i 
mera Narcyza. 5) Wnioski członków. Z uchwały 
Zarządu funduszu zaopatrzenia Dr. T. Skułkow- 
ski. Wł- Terenkocey.

1-518. zabitych 1476, zabitych owiec 831, ja­
gniąt 333. Za kilo cielęciny płacono 4 4 —50, 
lepszej 52— 56 ct., najlepszej 58—63 c t.; za ki­
lo wieprzowiny płacono 32— 40 c-t., tłustej 40 -  
46 ct, za kilo prosiąt 42—48 ct.

Kr 261

C e n y  z b o ż a .
Lwów, 12 lisiopada.

Lwów Tarnopol

Pszenica 10-65 11-4010-50 11-30 10 50 11 BO 10-/5 11-50 
Żyto 9-30 10-- 9-— 9;7Q 9-_  g-85 9-30 10
Jęczmień 6-58 3 '-  6'50 7-50 o-40 7-50 6-75
Owies 7— 7-50 6'80 7-łF>—•---------— 7-— 7-50
Groch 625 10-— 6-25 9-— 6-25 10-— 650 10
Wyka ------—'------
Bzepak 13 — 13-5013 — 13-5013-— 1325 13-25 13-75
Lnienka — •— — •
Konic' c. 42- -  55-— 41-— 54. _ 4; , ._  5r>-— 45-— 55 
Koniez b. —•— —■—
Okowita 19-70 20’50
Za 100 kilo netto bez worta.
Chmiel za 56 kilo loco Lwów dr. 55— do 60 —

Podwoło-
ezyska Jarosław

S p o s t r s e i e n f i a  « e t e o r * l o g l « x n e
(podług obso-watoryun krakowskiego). 

Kraków, Jula 13 listopada.
- wczoraj 

S- 10 w.
dziś dziś 

g. 6 rauo g. 2 pop.
Ciśnienie powietrza  

(zred. do 0 ) 741 Amm 741 3»m 739-2mai
Temperatura 

w stopniach O eklussa +3«,8  + 1 * 4  | + 4 * 2
Kierunek i moc wiatr??

(0 mm oizza, 10 bursa) W N W 3 N N W 1  E l
W ilgotność w zględna I

(w  odzetkŁohj 93% 96% 90%
Stau niobu 

—  pog., 10 znp. pochm. 10 i 10 | 10

U w a g i :  Chwilami deszcz.

Telegramy „Nowej Reformy"
(ldegrcm y własne m Nowej Rcform yu.)

Wiedeń, 13 listopada. Według dzisiejszych wia­
domości, podanych przez N . Fr. Presse o u- 
chwałach rady ministrów co do decentralizacyi 
zarządów kolei państwowych pokazuje się z 
wszelką pewnością, że pomysł decentralizacyi zu­
pełnie pogrzebany. Bada ministrów zajmowała 
się tylko nową organizacją kolei austryackich. 
Centralny zarzad pozostanie, jak było dotąd, w 
Wiedniu; dotychczasowe dyrekcje ruchu, a więc 
i dyrekeya w Krakowie, pozostają po dawnemu, 
tylko zakres władzy wszystkich Jyrekcyj ruchu 
będ-iie rozszerzony w ten sposób, że przyznane 
im będzie prawo — pod zastrzeżeniem zezwole­
nia centralnej dyrekcy1 w Wiednin — mianować 
urzędników do ósmej rangi i zakupywać mate- 
ryały z wyjątkiem szyn, wagonów 1 maszyn.

Wszystkie inne żądania Koła polskiego i Wy­
działu krajowego nie doczekały się żadnego 
uwzględnienia przy nowej organizacyi koiti skar­
bowych w Austryi.

Koło polskie jest bardzo strapione.
N tue fr. Presse tryumfuje nad tem. że mi­

nisterstwu wojny uaało się zniweczyć zamach, 
przygotowany na oburzenie jednolitego centralne­
go zarządu austryckich kolei skarbowych.

Wiedeń, 13 listopada. S p r ftwa  d e e e n t r a -  
I i z a c y i k o l ' *  u p a <j j a na ostatniej radzie 
ministeryainej- Hr- Taaffe oświadczył dzisiaj urzę- 
downie p. Jaworskiemu o postan^jeniach rady
ministeryainej. Na dzisiaj wieczór naznaczono po­
siedzenie Koła polskiego w sprawie oświadczenia, 
jakie otrzyuiał Jaworsiri. Dyrekcye ruchu p o z o ­
s t a n ą  jak dotychczas tyłkowe Iwow ie i «  Kra­
kowie, prócz tego zostanie w Gaiicyi utworzony 
jeden i n s p 0 h t o r a t , prawdopodobnie w P r z e ­
m y ś l u .  y  mi®r§, jak taki inspektorat okaże się
odpowiednii mają zaprowadzane inne jeszcze 
inspektoraty w Galicji i w innych krajach.

(Telegramy B iura  Korespondencyjnego.)
Wiedeń. 13 listopada. Cesarz odjechał wczoraj 

wieczór o godzinie pół do dziewiątej do Godolik 
a p< wróci tu dnia 18 rano.

M/iedeń, 13 listopada. Sprawozdanie lekarskie 
o stanie arcyksiężniczki Małgorzaty ; Po dość 
spokojnej nocy i śnie dostateczDytn ogólny sfan 
lepszy, uczucie osłabienia cośkolwiek mniejszo-

( lorączka z rana 37 5.
Wiedeń, 13 listopada. Dzi“iejsz& Presse p'SZ0

w s p r a w i e  d e c e n t r a l i z a c j i  k o l  ej  o 
w ej :  Według wyjaśnień, złożonych w Kole pol- 
sk iem  przez przewodniczącego J a w o r s k i e g o ,  
w czorajsza  rada ministrów pod przewodnictwem 
cesarza  postanowiła pozostawić w Krakowie do­
tych cza s iwą dyrekcję ruchu kolei państwowej, 
natomiast nastąpi o d p o w i e d n i e  r o z s z e r z e -  
n i e zakresu działania dyrekcyj ruchu ; one otrzy­
mają prawo m i a n o w a n i a  u r z ę d n i k ó w  do 
dziewiątej rangi i prawo z a k u p y w a n i a  ma-  
t e r y a ł ó w  i uzupełniania inwentarza. Ułożenie 
ostateczne szczegółów zmienionej organizacji ko­
lei państwowej zależne jest od dalszego poro­
zumienia się dotyczących władz centralnych

WledtA. 13 listopada. Komisja marynarska de­
legacji węgierskiej przyjęła budżet marynarki po 
szczegółowej rozprawie.

W iedeń, 13 listopada. ( Z  komisyi budietoweji).
Przy tytule „ t y t o ń "  wielu mówców skarżyło 
się na zmniejszanie się konsumcyj tytoniu, na po­
gorszenie cygar s na nierówną jakość gatunków.

Przedstawieni rządu wskakuje na to, że ey- 
gara nie pogorszyły się, odkąd cenę ich podnie­
sione Nierówna ,akość pochodzi z nierówności 
zbiorów. Wskutek podwyższenia cen zmniejszyła 
się wprawdzie konsumeya niektórych gatunków 
cygar, preliminarz jednak jest o pięć milionów 
wyższy. Zapasy mają wartość większą o sześć 
milionów.

W sprawie zaprowadzenia w trafikaeh spoczyn­
ku niedzielnego — rząd wyjaśni swe stanowisko 
w komisyi przemysłowej.

Berlin , 13 listopada. Komisya niemieckiego 
wiecu handlowego oświadczyła się za urządze­
niem międzynarodowej wystawy w Berhnie.

Berlin, 13 listopada. L'iuro Wolffa dowiaduje 
się z sp e c ja ln e g o  źródła z P e t r o p o J i s ,  że 
p row in cja  brazylijska R io  G r a n d ę  d o  S u l  
ogłosiła swą odrębność i niezależność.

Ueberlingen, (W. ks. Badeńskie), 13 listopada. 
Maiarz K o p p 1 y został za świadome bezprawne 
przywłaszczenie sobie trzech statuetek przedsta­
wiających aniołów, skazany na ośm dni więzienia.

Paryż, 13 listopada. Na wczorajszem posiedze­
niu Izby poselskiej interpelował p. L a u r  o prze­
silenie giełdowe i finansowe i zażądał wydalenia 
z Paryża żydowskich bankierów. Minister skarbu w 
odpowiedzi oświadczył, że w tej sprawie nie zi mysia 
zapuszczać się w żadne rozprawy z Laurem. Proje­
ktowane przez rząd proste przejście do porządku 
dziennego nad tą sprawą uchwaliła Izba 431 gło­
sami przeciw 32 i przystąpiła do dalszej rozpra­
wy budżetowej.

Cherbourg, 13 listopada. W odpowiedzi na te­
legram burmistrza car kazał odteiegrafować, że 
przyjazne przyjęcie statków rosyjskich w norcie 
Cherbourgo obndziły w parze carskiej uczucia nie­
wygasłej wdzięczności.

Rzym, 13 listopada. (Z  kongresu pokoju). Pre­
zydent B o n g h i  ogłasza prezydyum, złożone z 
12 wiceprezydentów i} 12 sekretarzy. Kongres 
uchwalił wśród grzmiących oklasków złożyć wło­
skiej parze królewskiej i następcy tronu w wy­
razach hołdu powitalne oświadczenie.

Rozpoczynają się rozprawy nad sprawami po­
koju i rozbrojenia, zostającemi w ścisłym związku 
z zagadnieniami ekonomiczuo społecznemu

Przemawiało dziewiętnastu mówców, między 
nimi B r o c h o c k i. k tPy  żądał z m u s z e n i a  
R o s y i  do o g ł o s z e n i a  k o n s t y t u c j i .

Następnie wzięto pod obrady reformy pedago­
giczne, mające na celu rozpowszechnianie zasad 
pokojowych w szkołach. Przemawiało ośm u mó­
wców. Uchwały żadnej nie powzięto. Jutro dalszy 
ciąg rozpraw.

Londyn, 13 listopada. Według doniesień do 
B iura  Reutera z Rio-Janeiio zdaje się być pe- 
wnem, że w kraju Rm-Grande-do-Sul rokoszanie 
objęli rządy. Słychać, że wojsku i marynarka, 
sprzyjające prezydentowi Fonseca, mają zamiar 
ogłosić go dyktatorem dożywotnim. Armia będzie 
powiększona przez przymusową rekrutacyę.

Petersburg, 13 listopada. Journal de St. 
Pet-rsb. omawiając mowę cesarza austryackiego 
do delegacyj mówi, że życzenia i nadzieje w 
nipj wyrażone znajdą wszędzie tam uznanie, 
gdzie utrzymanie pokoju w Europie — z zastrze­
żeniem uszanowania zagrożonych prawowitych 
interesów — uważane jest słusznie jako naj­
pewniejsza rękojmia szczęścia i pomyślności lu­
dów.

Dotąd szef si tabu generalnego VI korpusu w 
Warszawie Kaulbars został zamianowany szefem 
sztabu generalnego okręgu wojskowego Finlan-

Bukareszt, 13 listopada. Przybyli tu wczoraj 
król i następca tronu. Powitanie było pełne za­
pału.

Bsigrad, 13 listopada. Minister wojny pozwolił 
oficerom dla nauczenia się języka rosyjskiego

wstępować do stowarzyszeń prywatnych, które 
w tym celu zostały założone.

Waszyngton, 13 listopada. Do rządu nadeszła 
wiadomość, że w trzech miastach kraju Rio- 
Grande do-Sul wojsko stanęło po stronie przeci­
wników prezydenta Fonseci.

Chicago, 13 istopada. Wczorajszy pociąg nocny 
został w odległości 23 mil ang. od Milwaukee 
napadnięty przez opryszków i zrabowany. Łup 
wynosi przeszło 100.000 dolarów.

Bombay, 13 listopada. Według Biura Reute­
ra  Rosyanie zajęli przemocą Allezur (ua wyży. 
nie Pamirskiej i zmusili jen. chińskiego Czanga 
do oddania im tego miasta. Ozang zannwiedział, 
że rząd chiński na wiosnę przyszłe wielkie woj­
sko dla odebrania miasta utraconego.

K u r s a  t e l e g r a f i c z n e .
2W m . w r i ® < S  w j T s i i u j

dnia 13 listopada 1891 roku.

Zjednoczony dług w papieraeh . . .
Zjednoczony dług w srebrze . . .
Austryacka renta z ł o t a ......................
6 % austijaoka renta (marcowa) . .
Akeye b an k u  a u s tro -w ę g ie rsk ie g o
ik ey e  k re d y to w o ......................... ’
Londyn ............................................
Srebro .......................................................
80-to fr&nkówki za sztukę
Dukaty austryackie.................................
Banknoty banku niemiec. za 100 m.

Wiedeń, 13 listopada. Ruble papierowe 115*—  
Cena na*ły 18'50 do 2L-25; spirytus 23-—; żyto 
U  *31; pszenica 11-73; jęczmień 710,

w wui. 
austr.

złr et.
91 15
91 85

108 60
101 95

1000 —•
273 50
118 05

9 37
5 62

58 —

Odpowiedzialny Redaktor I 
M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .  

Wydawca: J> r. L e s ł a w  B o r o k s h i .

Rubryka „Nadesłane* nie pochodzi od Rodak 
cyl, która też żadnej odpowiedzialności za nią 
fita przyjmuje.

NADESŁANE.

Nie mogąc na liczne zapytania osób 
mnie życzliwych każdemu z osobna od­
powiedzieć, oznajmiam uiniejszem, że uczy­
niony mi publicznie przez Wgo Aleksan­
dra Gostkowskiego zarzut z daty 2. m., 
oddałem do zbadania Dyrekcji Towarzy­
stwa wzajemnnych ubezpieczeń w Kra­
kowie, która sprawozdanie swe w tym 
względzie Radzie Nadzorczej w czasie 
właściwym przedłoży.

Kraków, d. 12 listopada 1891.
C zesła w  K is s z k o w s k i

Szef „działu życiowego" To w. wzajemnyeh 
ubezpieezeń w Krakowie.

Powierzony mi kapitał

5 0 0 0  d o  1 0 . 0 0 0  a s j r .
pożyczyć mogę na dobrą hipotekę od 15 

stycznia 1892.
Pośrednictwo wykluczone.

27201-3 A d w o k a t B oroń sk i.

W  Adminisłracyi „Nowej Reformy" sg do nabycia 
Uwagi na czasie

Reprezentacje miast w Izbie poselskiej (Upo­
śledzenie Gaiicyi).

Uregulowanie waluty.
Sprawa ruska (Wspomnienia, spostrzeżenia i 

uwagi), spisał lit, po cenie 20 centów za każdy 
egzemplarz.

Do nabycia
tylko w Administracji „Nowej Reformy"

Dzieła Lucyana Siemieńskiego 3 komplety (10 
tomów) po 10 złr.

HWibie papiery K antor w ym iany
t o s c i o w e ,  b a n k n o t y  * a -  p _ ,

-S E S ^ J a c .ł. ij ita i:  1 . '  .
w  K r a k o w i e ,  B y n e k  1 .
3 0 .  Zlecenia z p row incyi 
u sk u tec zn ia  s ię  o d w ro tn ą  
p o c z tą  bez d o liczen ia  p r o ­

w izji.

Z targu wiedeńskiego. Na wczorajszy targ 
przypędzono 8104 sztuk owiec. Za parę owiec 
wywozowych płacono po 16— 21 złr za parę 
kudłatvch 11 — złr., za chude 7 —14 złr.

Cieląt przypędzono 2800 sztuk, świń żywych

K /a k łw , dnia l t / n .
(Be* MsńrarT kesonu.) |

Ursble papierowe . • • ■ aa 100 rubli.;! 15 ~
Marki nirmieokie . • • .

freukówka złota • . . . . . .
S*/e P oiyoik . krajowa galio. ja ***- 100:103 
* v / .  Pot-czka krajowa M rfr. 100; 97 60' 98 30 -J , 
V7, Óbligaeri *a zł-. 10° k. * .1 0 4  «5li06 «5.
4°/fl galieyifki fan®11?* proping^yjny . 91 6^ 30.
4 V / .  Liity aaetaw. Banku kraj. z . ***- 100 98
’»•; Ofchri kwosaJn® _ . I łkii*. io<J 5Q IW fc
£>' U stv sMtfrWB* Tow. . ; r6 50 K/‘

l

aa iw" <uou.uu — |l l j [  
za 100 mar,) 57 6<M f i . 20W *  

■ . ! 9 30, 9 40;b.  '
kia 100;103 j 1?5 —T;*/’

v u  
41/. 
4*/, 
5*/,

V!.

Llsiy zutewes.
i Boden-Oredit ailg. 5st. z pr. ** **• 
*/, Gal. Tow. kred. ziem. ąkt- 58 *łr. 
% Bank krajowy gaU°W*M *a “ r- 

Bank krąj. obi. ko»mnaln« za złr. 
f/„ Banku »i ztro-**! ® ™ -  ałr. 
Banku auotro-we*1*” *1̂ ® aa złr, 
Bauku Wp- »K - * za słr.

\ i/Nr

m m
n
*•/.

W 50 _ 
a  J .Ł  84 M) 95 50 f U  

.  . i  99 10» 99 80«- /•
Baata, hip. sp re » . I0*i 108 - j l 0 8  tS Q .f l .

i.X»*^Ias;lOO 4dil0l ~*>7,
 -------- 99

Ukwidac
Pol.

98 30;'    ------
rokU l y f  pg 50! 99 50>'*ł» 

, .  100 90 -  97
t !i

kkeye Banku 
6°/, Listy zast

L w Jw , i lu ia  l a / l l
lup- gal. (dywld.J na **• 100 306 —1308 -  47.

- w -i. Banku hipot. Kai. za złr. 100100 401101 10 5*/„
I r  U l .  Listy zast. Banku kraj. *» rfr- >00j 98 40J 99 10 P>»;

U r Tow. kred. ziem. 1005 99 351100 06 V I .  
.  okr. 5« <^- t0 «  94 Sof 95 10:

- -  Qbbffa«?e iadean. galie. z* zł. fóO wl k.jl04 40^05 10- 
galicyjski fundusz propinaeyjny * "““  ‘“uuusz propinaeyjny • • r 91 80j 99 604%  
Ciibs. kolanu, lian’™ kraj. sa złr. 160191 .—1101 79 6 /o 

C bligaeye p iiy n id  krą;, z* zfc- i 00 97 4OJ 98 704%

f f a r c a w s i  d n ’a  1*  11 .
(Bez Muiąe&go kapom ) |

Listy zastawne z r. 1869 za rubli 1001 99
Listy lik a idący jus . J  *a rubli 100. 98 —
LUtysaet.WariBawyTBm. „ # 100101 16

» » » " » 1 0 0 1 0 0 -  
.  .  100 99 60
„ ry  ^  > .  »0C 98 50

f f l e d e ś .  d n M  1 3 11.0b1181 d1■M 9*ż«tws
(bez bieiaueło kuponu.)

Suit* aush. papier. . . 
srebru*

” '  *htt. .
" „ papier, newa

Losy z r-1854 ua 250 złr.
2 x. t860 ua 500 złr.

" ,  r. 1860 ua 100 słr.
" ar. 1864 ba® *j% (jńe
ObNfluoys kerssy węglartkla]

gsnta złota . . . . .  za złr-
, Beat® papierowa . . . za zł*1-
Ryzyka prem. węg. po 100 zł. » * 
j0 Losy Cisańskie (Theis-Reg.) * »

Obllgaoye lnde*alz*°yJne-
galicyjski fa r iu sz  propiaaoyjuy . . I 91 90 S2
Obi. iad. Gaiicyi . . • za 100 m k.jlOt 40 105   -  .
Obi. iud, Węgier . . • za 100 złr. J 90 F»j 91 50s 13-40pjwowsko-0z6rii:ow.

j *t —;1C9 50 
99 40j 9s 7»« 

\  98 50; 99 — 
{100 m o i ~

10C 90 
100; 90 

. 100:108 

. 100 101 
, 10Ó:i3* 
, 100J136 
, lOOJl 16 
i loojisi

100 —

K
i

80, 91 
55 90 
45! 108 
85/101 
95)186
-3is*
- 1 4 6
—fl81

76
65
06

so
76
80!

L ■ • y.
Budape**- Io*7 Bazylika na 
jjzedytor”® austr. s i
u u  • tir  • . . .  
Czerwonego Krzyża austr ua 
Czerw. KrryŁ„ węgierskie aa
B udolfa ......................
Rtaniuławewskie . ‘ *„

1<)0 60 100 
< 140 60 141

H 9 2 5 'S9

•jwztz *; . .
i Akoy« buskewe i

6-— fAuglobank

6 złr. w,
100 *>T W.
20 słr. w. 
10 słr. w. 
5 słr. w 

10 słr w
so słr. W.

ksl»J»««
. na 100 

100^•-'B aukT areu i W i:ner - • —
13"—{Kredyt, dla h _udlo i Pn a m - “ • 160 

80( 18‘—(Kreditbank weg. *ilgeBł- 100 
S1-—(Galio. Bank U foU otT is  —
30-—{Laenderbaak • •
SS-SOjAiłstro-wegL-z*  ̂ - 
11"—iifJaioubuiu ■ _

oOŁilT-SiślFerdyuauda PćłuGcn. 
20; 7’d5|jEarola Ludwika

aa <00 
ku  100 
ua 600 
na ,uO 

sa  1050 
na 110 
ua 200

złr
złr.
złr.
ił-
złr
ałr
eb

ałr.
f c .

1(0 101
99 491 99 99

113 40 114 •mm

6 60 6 75
185 --185 60
22 ŻO 22 50
16 7fi 17 2b
10 75 11 35
19 60 20 50
27 60 29 60

147 60 448
103 76jl04 25
271 75 872 25
413 50314 50

188 - 188 50
IO C 4- 1006 -
M 5 50 1216 50
*770--2775-
2)1 75 202 -
■ Hi 5J |234 60

D o i  W o w y  i  b o d o r  w y m ia n y  j a k ó b a  h o c h s t i m a  lU^ZMtaWRR, lasy, nsnsty, wymienia wszelkie kupony, wylosowane "papiery. —- Zlecenia i  prowincyi
f i n e k  ( U - w p t  I W *  A  — K *

iNkateoznia odwrotny juvit% koi 4eliczenU prowiijii

^
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D r .  F i l i p k i e w i c z
lekarz zdrojowy w  Cieplicach Trenćzyń- 

skich, udz ela rady
w  c i e r p i e f f l i a c l i  r e u n t a t y -  
c z n y c h ,  a r t v j  t y c z i i y c h  itp.

Mieszka 2718 1 7

ulica Grodzka, L. 7, il piętro.

M A G G I
p r z y p r a w a  

d o  r o s o l n

dostać można w apieee K onstantego W iszn iew ­
skiego w Krakowie. 2705 1

W d o w i e c
rozporządzający kapitalikiem kilkunasto­
tysięcznym, poszukuje d z i e r ż a w y  t o l «  
w a r k n  o d  1 0 0  d o  2 0 0  m o r g ó w  
z i e m . ,  lub p o s a d y  * d m l n l » t r a *  
l o r a  d ó b r .  w każdym razie od wio­

sny, lub św. Jana.
Bliższa wiadomość w Administracji 

„ N . R efo rm y " . 2716 i  s

M A S S A G - E .

Dr. nichal Kanfmann
leczy jak dawniej : choroby S t a w 6 w ,  m i t j -  
ć n i  i n e r w ó w  (nerwobóle , kurcze , poraże­
nie , hysteryę), jakoteż atonią kiszek i otyłość 
zapomoeą mięeienia ( M a s s a g e ,  , według me­

tody Mezgera w Amsterdamie. 
Przyjm uje od godziny 2 do 4 popołudniu w 

domu W go Kaczmarskiego przy u l .  G r o d z ­
k i e j ,  p o d  Ł .  3 * .  2428 1 8 75

l n k a i s e n t
katolik, obznajmiony z polską i niemie­
cką korespondencyą , p o t r z e b n y  d o  
h a n d l u .  — W y m a g a n a  kaucya 3 0 0  

do 500 złr. 2680 3 3 
Oferty przyjmuje się pod adr. „ I n *  

k m i e n t “  poste restante K r a k ó w .

U d z i e l a  l e k c y j  t a ń c ó w

J ó ze fa  E  ker ow a
Plac Szczepański, L. 9, I piętro

Osjbne godziny dla dzieci 2668 4  0

U H M  I W U
w  n l B z w y l s l e  w i e l k i m  w y b o r z e  l o  w ^ z e l a M e g o  o ś w i e t l e n i a

osiągają największą siłę światła przy stosunkowo bardzo małem zużyciu nafty.
| f T  P a i n i K i  o  = ł l l e  ś w i a t l i  o a  4  d o  1 5 7  ś w i e c .  j j M I

LAMPY STOŁOWE LAMPY WISZĄCE LAMPY ŚCIENNE;
ŚWIECZNIKI , LAMPKI NOCNE

LAMPY DO LATARŃ
LAMPY OBELISKOWE z umbrami koronkowemi LAMPY POSTUMENTOWE. 2390 7 14

Sklepy do wynajęcia
p r z y  u l i c y  S t a r o w iś ln e j ,
Ł .  1 ,  naprzeciw nowej poczty 

Bliższa wiadomość w  B a n k a  
G a lic y j s k im  d la  h a n d lu  
1 p r z e m y s łu . 2712 1 3

Dr. Marcin Kozłecki
a d w o k a t  w  N o n y r n  T a r g u

poszukuje 2(99 2 3

koncypleirfa.
Posada zaraz do ubjęeia.

fszjittie wyroby tańsze od zaaanieznycń.
Pierwsze Galicyjskie

Towarzystwo tkackie w Krotnie
poleca świeże zapasy słynny.-h

plóoieo feorozyńskich
własnego wyrobu

o d  n a j g r u b s z y c h  p ó l b i c l o u y c h
d o  o a j c l e ń s z y e l i  w e k .

Wyroby k ra jo w e j  sz k  ty tkackiej w Kro- 
śniu, jak :

Obrusy, Ssrwsty, Chustki, Firanki itp.
Adresować: Galicyjskie tkactwo w 

Krośnie, lub Centralny Skład pod Prząd­
ką we Lwowie. 2244 17 o

Zamówienia na gotową oieliznę przyjmują się.

Oryginalny francuski
C O G J N A . G

k u r a c y jn y  -a o o  i ż  23
ntr»yiuujo na składzie a p t e k a  p o d  

„ B t a l y m  O r t e m * *

A. S ie d ls c k ie g o  *v K r a k o w ie .

Lefcoye stenografii
p o l s k i e j ,

podług systemu Liabelsbergera, udziela 
zdolny stenograf. 2550 6 0

U u t y n o w a n ) ,  s t a r a ,  y

-nagister farmacyi
poszukuje posady 2675 3 3 

Zgłoszenia przyjmuje pod adresem : X .  R .  
uU ca W i e l o p o l e ,  n „ ™ rterza.

Gdy mi potrzeba inserować w dzien­
nikach krajowych luD zagranicznych to 
zawsze usKuieczniam to najlepiej przez

C e n t r a ln e 2196 29 0

Biuro ogłoszeń
Lwów, Kopernika, L. II.

Bronisław Dobrzański
K ra k ó w , B ynek  głów ny, 22 ,
poleca Szan. Publiczności swój znany z tanlośol

MAGAZYN
obuwia wszelkiego rodzaju.

Obuwie wyrabiano w moim zakładzie na spo­
sób warszawski jest eleganckie i trwałe. Ceno 
obuwia męskiego począwszy od 3  " k r .  5 0  c s . ,  
damskiego od 3  z  kr. i wjżfcj według wymagań. 
Zamówienie I reperacye uskutecznia się dokła­
dnie 1 szybko. Zamówienia z prowincji posyła 
lig  zaraz odwrotną pocztę. Miara centymetrowa 

lub zużyty bu»!fc. 2461 13 0

N a j s z l a c h e t n i e j s z y  g a t u n e k

kanarków z Harzu
sprzedaje pod gwarancją zakład hodowli i wy­
syłki kanarków. Kanarki, hodowane u nas, po­
siadają ton głęboki i dźw ięczny, pełny w ude­
rzeniach gardlanych i piękny zarówno .. trelach 
jok i w gwizdaniu. Sztuka kosztuje 15, 12, 9 
i 6 marek. Wysełfca za pobraniem. W razie nie- 
podobama przyjmuje się wysyłkę napowrót. — 
Cenniki darmo. W .  H c e r . a g  W S t -  A n -  
d r e a s b e r g ,  H a r z .  Sehulstrasse, 427, pro.

winoya Hannower. 2608 3 10

i ł y r e i Ł o y a

Towarzystwa tkackiego w Koi czynie
(p. loco) o l> o k  K r o s n a  

poleca Szanownej P. T Publiczności

słynne korczyńskie płótna
od najcieńszych do najgrubszych wyrobów 

p ł ó t n a  ż a g l o w e  1 l i b e r y j n e ,  o b r n s y  
1 s e r w e t y  z w y k ł e j  i  a d a m a s z h o w e j  
.  o b o t y ,  r ę c z n i k  1 z w y k ł e ,  a d a m a -  
w k e w e  i  s ą  p l e  o w e ,  c h n s t k i ,  ś c i e r ­
k i  i t. p. w ZKKrfil tkactwa wohodsąo# wyrol»y.

Cenniki 1 prónki wysyła się franco.
Przy znaezniejszem zamówieniu towaru Towa- 

"zystwu daje stosowny rabat. 2125 23 30

• o t r z e b u j  e>

m ł o d e g o  c z ł o w i e k a
d o  p a k o w a n ia  h e r b a t

magazyn win i herbat
J U L I U S Z A  G F tO S S E G O

w  K r a k o w i e ,  2703 2 3

I W  B  U  3  B L A G I !
N a j w ię k s z y  w y b ó r

fortepianów, pianin i fis-liarmonij
w składzie fortepianów

JANA Mattus KORDECKIEGO
tt K r a k o w i e

ulica św. Anny, b. Hotel "V .ctorya.

Sprzedaż. — Zamiana. — Wynajem. — Ceny bezkonkurencyjne. 
Przy odpowiedniej gwarancyi daję każdemu na raty.

P r z y  cenach sprzedaży na raty d o l i c z n  się odpowiedni procent, gdyż 
każdy rozsądny i uczciwy zrozumie tego legalną potrzebę. 2016 5 10

B : E Z  B L A G I !

f

H o n i e s i e n i e .
Mniejszem zawiadamiamy Szanowną P. T. Publiczność, Ze

Filia wiedeńska M
Heilmaia Kohaa i SynówH

u L  G r o n z i s a ,  L .  9 , I  p i ę t r o ,  
j  została b o g a to  z a o p a tr z o n ą  w  w i e l k i  w y b ó r  go*

to w y c b

m  i  d i c i
na sezon jesienny i zimowy

[H] ht własnym zakładzie wykonywanych, w najnowszym fasonie, 
p o  z d u m ie w a ją c o  n i s k i c h  c e n a c h .

Aby uniń nąó pomyłek, uprasza się Szanowną P. T. Pu- 
i^bliczność dokładnie uważać na numer dOHIII, gdzie nasz maga-j 

[Hj zyn znajduje. Z uszanowaniem
H eilm an  K ohn i  S yn o w ie  

ulica Grodzka, L. 9, I piętro.
Hi n n n n n ' ^  W i* ,i||ia , w  K rak ow ie, ulica Grodzka.. .

■i UM uUY llHSZfi w r '*em yśln» w e L w ow ie, wC zer- .(4

R .  D i  T M  A R A  c .  k .  u p r z y w .  F A B R Y K A  L A M P  w  W I E D N I U ,  3|i.
L a m p y  D itm a r a  m a  n a  sk ła d z ie  k a ż d y  ren o m o w a n y  h an del lam p.

BLITZ
je  j najtań szym ,
O  t . l T Z  j e s t  n a j w y g o d n l e j g i y m ,
U [ '1 T Z  j e s t  n a j p r a k t y c z n i e j s z y m ,
I ł U t Z  j e s t  j e d y n i e  u p r z y w i l e j o w a n y m  
u i a t e r y a ł e m  z a n a l n y m  dla ognia węglowego b e z  
d r z e w a  i  p a p i e r ń .  Szybkie, łatwe, pewne zapalanie. 
Można dostać w bardzo wiolu handl&oh rozmaitości i węgła, 

a gdzie go nie ma, to prw i f a b r y k , ,  ę .  k .  u p r z .  w ę g l o w y c h  z a p a ł e k

. . I t U T Z 44,  W i e a ,  I I I . ,  F a s a n g a s s e ,  8 1 .
1 zaplombowana torebka =  200 sztuk, wielka zorta 2 złr. )
1 n „ =  400 sztuki inaW aorta 3 złr. /  P " 8̂  opłacona.

O d s p r z e ^ t j ą c y u i  w y s o k i  r a b a t . 2635 1

M .  J B K U E R  i  S P Ó Ł K A
Zakład Y/yrabu gotowej bielizny i wypraw ślubnych. 

Ekład Fabryczny Towarów Płóciennych.
K ra k ó w , S u kien n ice 12, 13, 14,

n a p r z e c i w  k o ó o i o ł a  S T .  X * a n n . y  M u r y i ,
otrzymali n a  łW o n  j e s i e n n y  f z im o w y

w i © l k i  w y t o ó r

M ó w  ( t a k i ,  g d ó it t  i nńrań i  dzieci t r f t i w l :
w  k  r  ż d e j  w i e l k o ś c i .

Bielizaa Buska, damska 1 dziecinna
w różnych gatunkach i wielkościach,

ca łe  y/yprawy dia młodzieży szkolnej
są gotowe na składzie po najniższej eenie-

- Płótna krajowe i zagraniczne, oraz bielizna stołowa biała i kolorowa.
O J ó w n y  s k ł a d

%  oryginalnej bielizny wełnianej tryhtowej Prot Dra Gustawa Jaegera, oraz wszel- 
ttion wyrohow trykotom .ńawelnianycń, wełnMeń i iedwajp cL  sinroctek 

lęsiicl, pońcwcń damsM l ftziecianycń. zs»8 is o
Bielizna piicienna i trykotowa Wieleb. Vs. Sebastyana Kneippa.

Y/isIki wybór parasoli bawełnianych, wdłnianyGh i jedwabnych.

T y l K O  a w a  w i e c z o r y .
W  n ie d z ie lę  d . 1 5  i  ff p o n ie d z ia łe k  IG  l i s t o p a d a

wieczorem od godziny 7 ]/2 do 9 1/* 
w  d a l i  H o t e l u  S a s K i e g o

CUDA U5JŁEKTUYKI i O P T Y K I.
Każdego wieeroru 75 najświeższych ehspefJ noent6w1 1 wieczoru elektryczność, 2 wieczoru optyka

Wykład W. F I N N A  z  Londynu.
Demostraeye dla Panów  i Pań zastosow ,^  UJ!y9katy wszędzie powszoehne uzranie. De 

monstraoye te we Lwowie miały takie po'vo“ ®('uie) że musiały być 3 razy powłarzane. —  Wy­
kład tylko niemiecki, jedaaK każdy otrzyma proBram P° polsku gratis.

Bilety są do nabyci*1 w iIS'ęgarui S- Krzyjauowskiego , ora,, wieczorem przy kasie. — 
Ceny ■' Cer- o 7łr. 1.50, krzesło i  złr.. miej*"® bojące 50 et., dla studentów 30 ot. Na oba w ie­
czory cercie 2 złr., krzesło złr. 1.50, m iej^.1 8T 'jąca 80 ct., dla Btoden .ów 50 ot

Wczorajszy drugi wykład p w .  f inF,a  znow.u nadzwyczaj liczną zwabił publiczuośe 
tak, że wszystkie miejsca ty ły  zajęte Bard*.0 zajmuj\ce doświadczenia były m ów po misttzowsku 
wykonane i wzbudziły wielkie zainteresowa11̂ 6' Prelegent był podczas doświadczeń i na końmi 
wykładu bardzo żywo oklaskiwany. Pl'ofesor O . I f a b i a n .  uniwersytet, Lwów .

j 3 o t y o ł Ł © z ^ a  n i e z r ó w n a n y !

W .  M a a g e r a  prawdziwy oczyszczony

W i l h e l m a  M a a g e r a  w  W i e d n i u .
Badany pr?Sz naj*11 l^0t-itBzyoh lekarzy, a wskutek ł a t w e g o  t r a ­

w i e n i a  szczególnie ta&ś® dla dzieci polecany i zapisywany we wszystkich ] 
tych wypadkach, w któr?ch ^karz ch fl SDrowadzie w z m o c n i e n i e  c a -  

m f cR<ł o r jr a n łż Ł iu ,  * e « r ó ln le  p i e r s i  i  p ł u c ,  p r z y r o s t  c i a -
K  *a  n a  c i ę ż a r z e ,  p ^ P ^ a w ie n ie  u o iiO w , j a k o t e i  o c z y s z c z e -  

■ ■ m  n i e  k r w i  w  ® |6 1 n ® 0 c '>
F la s z k a  p o  1 ®*r. jefet ^  nabycia w składzie f»brycznym: W ie n ,

| III .M .  H « u m  t r b t ,  N r .  3 ,  jakoteż 2494 4 18 I
we wszystkich aptekach austro-węgierskiej monarchii.
W  K r a k ó w  c  mai^ na gkłaJ,,i6 pp. F .  G r a l e w s k i , apt., W . ł t e d > k ,

[ apt., K .  W i s y u i e w s u i i  s apt. st. F ®ł a t a c k - ,  kupiec, M .  J a w o r n i c k i ,  kupiec,
Podgórzu J .  s i a k a l g i j ^  #pt.

1

% ś^kA-rai w ^

Z a k ł a d  t a p i c ^ k o - d e k o r a c y j n y  

M  a g a  n  m  e  b  l i
w Krakowie, przy “Ccy Sławkowskiej, L. I,

Polecamy ni6z 0bfl0je zaopatrzony H*8 ‘!‘l ł ,J ,n  w  m e b l e  s t y l a w ®  J f a n t a z y j n e ,
do gal on o w, pokoi »ypia inyah i jadaLujoh, buauarów> g;ab:netów, b ibliotek i t. p.

°  > T  r  m e b l o w e  z p ierff8̂ . . ‘*bryk krajowych i zag ran icznych , m aterye j e ­
dwabne, wełniane, plu0/,e> aksam ity, k-etony 1 la "e "fantazyjne.

n ra n k i, story  do o k ien , dyw any, łńżka żelazne, łóżeczka u i ie e n n e ,  kolebki, 
wkłady do *o e s , materace, kołdry, koce. P l8C*y Podróżne, p o d u szk i, paraw any, japońskie ek ra­
n ik i,  hafty- m akatki, wagony i wszelkie Pr *ybory dekoracyjna.

Podejmuje się wszelkich n r z ią d * ®  a P a r t a m e n t 6 w  od fnajw ykwintniejszj eh do 
zupełnie skrom nynh umebiowań, jakoteż pokrywania i przerabiania m ebli i m ateracy, szpa iowania, 
dekorowania 1 tapetowania po^oi, z ak ład an '1* 9ek, dywanów, oraz w s z e lk ic h  innyoh dekoracyj.

Przez powu;k8zenje na8zeg 0 magazy‘ 0 11111 >y d n ż y  w y b ó r  m e i » i i  i  m n e b l o w a ó  
zupełnie wykonczonyoh, ta k, że u nas rz®ozy ^m ów ione zawsze w oznaczonym czasie dostar­
czone być mogą

Przez długoletnią praktykę zagran i® ^ ^ wyrobienie BtoBunków z pierwszem i domami fa- 
brycznemi , możomy z.adowolniń Szanowną Roblicznosć tak  pod względem starannego wykonaLia 
i debroci m ateryaiu, jakoteż cen i gustn.

Ciesząc si§ -dotąd lioZnemi uznan*®?11 ze strony naszej K lien te ii, polecamy się i n*dal 
łaskaw ym  względom >-satiowiiej Publiczno®01- 2454 G 10

S t a o J ^ o W a h J .  1  E i e Z p l ń a k i .

Papier i  itbrjki PijUkowskicJT w  Bielsku.

m u f y

0 epSlE »hr'
S Ł Y K I O

poł bielone, bez aprotury. sztuk. 35 metrów od 11 —24 złr.. 
a bielone, apretowane webowe, sztuka 35 mtr. od 16- -55 złr

Chusteczki lniane webowe i batystowe
tuzin od 2 złr. do 12 złr. poleca

Pierw sza krajowa fabryka tkacka
Stowarzyszenie zarejestr. z ogran. poręką. 

UpraBza więo o ła  ikawe względy.
Z poważan.em D y r e k c y a .  

G - ł ó w n o  ■ ł c ł A . d y  < 1545 18 0
K r a k ó w ,  S ł a w k o w s k a ,  1 ,  dom ś. p, Helolowej, 

l w ó w .  u l i c a  A k a d e m i c k a ,  Ł .  3 . 
T a r n o p o l ,  u l .  G i m n a z y a l n a ,  L .  3 0

Od dawien dawna ze swej dobroci i zapachu znana prawdziwa

H E R B A T A  R O S Y J S K A
w  h a n d l u  2172 21 75

W.  A D lM O W lfZ A
w  B r o d a c h

funt bardzo dobrej ..................................................................... złr. 1.40
funt najlepszej w oryginalnem opakowaniu . . . .  złr. 2.60 
funt „Imperial1’ cesarskiej w orygm\inem opakowaniu złr. 3.50  
funt wysiewków z herbat kwiatowych najlepsza . . złr. 1.20
K a w a  lepsza od wszyst. , Slriuszów* franco 5 kilo złr. 9.60

e ra>

00

Nakładem księgarni W. Doboszyńskiego
w  S t a n i s ł a w o w i e

wyszła

Salerya dowódzców polskich
z  r o k u  1 8 3 1

wykonana podług odnalezionego orygi­
nału z roku 1834, obejmująca 63 osób. 
Jesito prześliczna pamiątka, przedstawia­
jąca w sz y s tk ic h  dowódzców i generałów, 
w których ręku spoczywało kierownictwo 

ruchu narodow ego. 2697 2
O  e n  a  5  z ł r .

P - p o  i t i  » >i l y  z absolutoryum i dobrani 
1  X CL W  L U A  pisnem , przyjm i z a r a ł  
M j ę d e  u  a d w o k a t a  po za Krakowem.

Łaskawe zgłoszenia pod adresem : A . B .  
poste restante K r a k 6 w .  2700 2 2

S .  f i l k o r h k i e g o
•zeszytów 32 (t. j. te, które dotąd wyszły) do 
sprzedania za połowę ceny, tj. po 35 centów 

za zeszyt, ezyli razem za II złr. 20 et.

P r z e w o d n ik a  b ib l io g r a f ic z n e g o
D r a  W i i ł o r h l e g o  2698 2 0 

5 roczników z lat 1886, 1 8 8 7 ,1 8 8 8 ,1 8 8 9 ,1 8 9 0 , 
pięknie oprawionych, do -nriedania ta 5 złr. 

Wiadomość w Admio. „N. Keformy".

Potrzebny jest n ezelw y  ji p iln y

p s p o f l a r z - M o w y
n a  o r i l y n a r y ę ,  na folwark 200-tu 
morgowy. Wiadomość w Administracyi 
„N . R eform y “. 2693 3 6

I  STACHOWICZ
k r a w i e c  

c y w i l n y  i w o j s k o w y
Kraków, Rynek główny, L. 30,

poleca bogato zaopatrzony skład wszel­
kiego rodzaju 2177 21 52

m i i F o n i d w
jakoteż w szelk ie artykuły  

dia c. k. oficerów, urzędników woj­
skowych i cywilnych.

O e n y  u m i a r k o w a n o .

Do opalania mtaszkań
zalecamy Szanownej Publiczności jako najpraktyczniejszy i naj­

tańszy materyał o p a ło w y

K o k s  g a z o w y
p o  5 5  c e n t .  z a  I c e t n a r  c ł o w y  (5 0  k g . )

z odwo/em 00 domu w workach plombowanych.
Przy obecnych cenaeh opał koksem wypada o  lO ° /0 

p r z e sz ło  ta n ie j  j a k  w ę g le m . Koksu używać można do 
wszelkich pieców żelaznych, kaflowych, murowanych, do ognisk 
kuchennych i t. p.

Nieznaczną, przeróbkę w palenisku wykonywa Gazownia 
swoim kosztem i swoimi robotnikami, którzy na miejscu udzie- 

jlają wskazówek i informują konsumentów i służbę.
T y lk o  k ok aen r  p a lą c ,  o s ią g n a ó  m o ż n a  trzy 

ważne w gospodarstwie domowem rezultaty:

ciepło, czystość i oszczędność.
Zamówienia kartką korespondencyjną o ile możności wcze­

śnie nadsyłać należy, albo o dostawę z góry się ułożyć.
Przy zamówieniu przynajmniej V8 w a g o n u  ( I G O  o t n .  

c ł o w y c h )  cena zostaje zredukowaną na 5 0  c e n t ó w  c e ­
t n a r  (50 kilogr.). 2696 2 5

Zarząd gazowni miojskiei w Krakowie.

Q 4 t > o w i e 4 x U l B j  d r a k a r a i K  S s y j a w s k ł .


